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Ł0S RADOMSZCZANSKI 


ORGAN WK i ŁK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZE! 


PIĄTEK 8 WRZEŚNIA 1950 ROKU 


ROK IH (Vi) 


WSPANIAŁA MANIFESTACJA 


międzynarodowej solidarności mas pracujących 
Ponad 12000 łodzian witało ar So paisa aipa koreańskiej 


o przybyciu delegacji ko- 
reańskiej rozeszła się w Łodzi lotem 
błyskawicy, Po południu tłumy mie 
szkańców podążały ulicą Stalina w 
stronę Widzewa, pragnąc w 
dział w manifestacji na cz boba- 
terskiego walczącego Judu Koret. 
Ruchliwą falą płynęły niezliczone de 
legacje organizacji młodzieżowych, 
Nad ulicą wyrastał w górę las czer 
wonych proporców i chorągwi, Szła 
miod: z fabryk, ze szkół, w dziar 
skim marszu poda i harcerze. Mło 
dzi szli witać koreańską młodzież — 
tę, która g, bronią w ręku walczy o 
niepodległość, a szczęście swojego 
kraju. Obok młodzieży widzimy wie 
atszych robotników, którzy rów 
nież pragną ARCE drogich towa 


tysięcy pier 

kój! Niech żyje 

tow. Bierut! Niech żyje Chorąży o- 

bozu pokoju — Towarzysz Stalin! 

Rozgorączkowane twarze pałają un: 

sieniem, Gdzie spojrzeć — entu 

zjazm i zapał oraz uczucie niezłom- 

nej solidarności z tymi, którzy prz, 

byli tutaj wprost z pola walki o 
świętą sprawę pokoju, 

Przemawia przedstawiciel Komite 
tu Wojewódzkiego Obrońców Pokoju 
Kubiak. 
ie ma takiej siły — mówi z wy 

nym wzruszeniem — która mogła 
by zdusić wolę ludu pracującego. 
My, Polacy, jesteśmy z wami w tej 
krwawej walce, jaką toczycie z w 
perializmem. My wzmacniamy siłę 
obronną obozu pokoju, naszą wzrań- 
żoną produkcją. Zanieście naszym 
braciom koreański pozdrowienia 
od robotniczej Łodzi 

I znów gromko odpowiada sala. I 
znów nowy zryw entuzjazmu! 

Zdaje się, że potężne jak grom o- 
krzyki rozsadzą mury 
ły, ni iezapomniany 


samochody, 


wiozące z trudem to- 


miłych gości 
rowały sobie drogę na zatłoczon 


kroć ktoś ciekawie żaj- 
r samochodu i poznał we 
wnatrz koreańskie mundury, 

wnet gotowano gptciana gorącą owa 


go wodza Kim Ir Sena. 
Aż do nali Wimy towarz: Najszczersze uczuc: CG z głę- 
j bi serc zebranych. Sprawa Kore 
jest naszą sprawą. Walka Korei jest 
naszą walką. Tak myślą i 
R zgromadzonej na wiecu mlo- 


na jest Hala Sporto 
wa „Włókniarza”, Ale tego dnia wy 
daje się dziwnie mała. Tyle jeszcze 


Pplk. an Buk długo stoi na mó- 
wnicy nie mogąc dojść do głosu. Gd 
tylko zauważono jego smukłą sylwet 
Ke witają go nowe żywiołowe okla- 
ski, Młodzieńcze głosy wywołują nie 
zliczona ilość razy imię bohatera 
Kim Ir Sena. Z zapartym tchem siu- 
chają potem słów tłumacza, Serie- 
cznie i pieknie przemawia tow. Kan 
Buk. 

„Młodzi roboty 


inom choć wysłuchać przebiegu spó 
tkania. Ponad 12.000 osób wi 
byłych do Łodzi Koreańczyków 

Na sali atmosfera oczekiwania. 
Nagle rozlega się huragan oklasków. 
Z tysięcy piersi zrywa się poteżny o- 
krzyk. Na podium wstępują Koreań 
czycy. Serdecznym uśmiechem wita 
ja zgromadzoną młodzież. Nie tak 
prako jednak rozpoc: i 


i uczniowie ro- 


PROLĘTARIUSZE WSZYSTKICH KRAJÓW ŁĄCZCIE SIĘ! | 
AA e e 


1 


Nr 247 


Na podium beż przerwy w 
delegacje ZAP. s 


Was, młodzież 
tych przezławnych tradycj 
Was, podziwiając Wasze ogromne c- 


zeze Międzynarodówka. 


siągnięcia w budownictwie funda- | rdecznej atmosferze odbyły 
mentów socjalizmu. My krwawo stępy 
walczymy o zdobycie niepodiegło i Tańca 


Zapewniamy Was, że niedługo już 
wypędzimy intruza z naszego ju. 
Gwarancją naszego zwycięstwa jest 
fakt, że Wy jesteście z nami, że Wy 
i miliony ludzi na świecie prowadzą 


Manifestacyjn! 


wspaniałym m 


potężną akcję pod hasłem „Ręce 
precz od Kort 
Nieśmiertelna idea marksizmu - 


ST musi zwy: 


iDelesacja polska 
na V sesję DNZ 


Warszawa (PAP). Prezydium Rządu R. P, zatwierdziło na 
posiedzeniu w dniu & bm. następujący skład polskiej delegacji 
ua V sesję O.N.Z. 


Przewodniczący delegacji — ambasador Stefan Wierbłow- 
ski, sekretarz generalny M.S.Z. 
Delegaci: — ambasador Józef Winiewicz, ambasador Je 


rzy Michatowski, minister pełnomocny Juliusz Suchy, min. peł- 
nomocny Jan Drohojowski. 
Zastępcy 


delegatów: min, pełnomocny Aleksander Kraje- 

Manfred Lachs, dyr. Henryk Altman, dyr, Sta- 
nisław Gajewski ar, Irena Domańska — wiceprezes Polskie- 
go Czerwonego Kr: 


Ambasador Chińskiej Republiki Ludowej 


D . 
gen. Peng Ming=chih 
u sekretarza gen MSZ amb. Wierbłowskiego 
Warszawa (PAP) ambasador Chińskiej Repu- 
bliki Ludowej w Warszawie generał Peng Ming-chih odbył 
rozmowę z sekretarzem generalnym Ministerstwa Spraw Za- 
granicznych ambasadorem Stefanem Wierblowskim. 


=N Penu. KC Komsomołu 


o, masowego 


. Dnia 8 hm. 


|oraz w awie da 


rozwoju 


nym IV Plenum kc 
k „Komsomolsk 


ch na odcinki 
ch na odcinku sy 


as 


pracy 
Refe- 


omołu na U w 
k atania, Treść tych ue 
tarz KC WL KZM Michajłow. $ populatyzo ód 


Mum p 
zadań w 


Głó wśród całej 


w spra 
tusalnej 


omzomoltów i 
młodzieży 


Pl 


ìna walka daje nam gwarancję 
zwycięstwa. am _ gorąco. Wasze 
młode dłonie — budowniczych srcja 
liamu. Niech żyje wieczna przyja 


, h S | i 
sał się wielotysięcz. y 
Potężną falą nie: 


jeż; 
krzyk za okrzykiem: „Po-kó 
1 Kim Ir Sen!* 


Koreańczycy stoją rozpromienien 
Wodzą spojrzeniem po całej 
Wszędzie wi oddane twa 
rze. Czują, że zebrani są całkow cie 
z nimi. 


Przemówienie J- 


NOWY JORK (PAP). — 
śnia odbyło sie PANTA 
Bezpieczeństw: 


rze- 
Rady 


Wspaniale brzmi Międzynarodó 
$ solidarnoś 


zorrócił uwagę członków 
4 dokumer 
Radą Bezpiec 
dokument — to 
r Zjednoczonych, dotyczące inc) 
polegającego na tym, że w 
pobliżu „wybrzeża. koregńskjego. st 
cma samolot, w załodze któreg: 
znajdował się rzekomo obywatel ra- 


Na mównicy — przedstaw 
dych przodowników pracy 

Zbiorczyk z ZPW im. Reymonta, 
ta Koreańczyków, zapewniając 6 so 
idarności młodzieży robotniczej Łc- 
dzi, Potem przemawiają: przedstawi 
ciel OQdrodzonege Wojska Polskiego 


iel roło 
tow. 
wie 


Wiceprzewodniczący Zarządu Łó- 
dzkiego ZMP tow, Chabelski po do- 
brej chwili dopiero zabiera głos. 
Przedstawia zebranym wszystkich 
członków delegacji: ppłk. Kan Bu- 
letniego bohatera Armii Ko- 
sławną partyzantkę Ko 
porucznika Kim Be Chum 
każdym nazwisku 


I 
budują robotnicy 


ZCZECIN (PAP). — Zaloga PPB 
Nr 6 w Szczecinie rozpoczęja dla 
uczczenia I Pi go Kongresu Po- 
koju budowę nowego gmachu dla 
| Państwowych Zakładów Przemysłu 
Włókienniczego w Żydowcach, w 
którym znaj: pomieszcz enie urzą- 
dzenia socj natry umywal- 


ki na cześć przedstaw 


ln 
nie, szatnie i inne, 
Harmonogram robót przew. 


walkę o pokój pieczęłuje wla- 
ana krwi: 
Na salę pada 


wał 
ukończenie gmachu 16 grudnia br. 
Robotnicy po dokładnej analizie pla 
nu robót zamierzają budynek ten, 
nazwany przez siebie „szybkościow= 
cem pokoju”, oddać do użytku w 33 


twarde słowa mów 
ki zwycięży, bo 


gnących pokoju”, 


w imię pokoju 


„Prawda“ 
wstępny, pł. 
omówieniu przygotowań do zapo 
wiedzianego na listopad rb, I 
Światowego Kongresu Obrońców 
Pokoju. Gazeta zaznacza, że set- 
ki milionów obrońców pokoju 
przygotowują się do Kongresu, 
wzmagając walkę przeciwko im- 
perialistycznym podżegaczom wo 
jennym, walke o pokój na świe- 
cie. 

Rozszerzyć jeszcze bardziej ma 
sową bazę frontu pokoju, pod- 
nieść na nowy szczebel ruch o- 
brońców pokoju, rozszerzyć pro- 
gram swych zadań w walce o po- 


pokoju i niezachwianie kroczyć 
naprzód drogą do komunizmu. 

Przygotowania obrońców po- 
koju do It Kongresu Światowego 
wnoszą nowe elementy do ruchu 
pokoju. 

— Prowadząc w dałszym ciągu 
akcję o zakaz broni atomowej. 
obrońcy pokoju jednocześnie wy- 
powiadają się zdecydowanie za 
redukcją zbrojeń i ustanowie- 
niem kontroli nad realizacją tego 
postulatu, za zakązem wszelkiej 
agresji, która sprzyjałaby wybu- 
chowi wojny w jakimkolwiek 
kraju. 


Nie ulega wątpliwości, że w to 
ku przygotowań do IL Światowe- 
go Kongresu Pokoju osiągnie sie 
nowe sukcesy na polu rozszerze- 
mia masowej bazy ruchu obroń- 
ców pokoju. 

Pod hasłem obrony pokojn 
wszyscy ludzie dobrej woli na ca 
tym świecie eoraz ściślej zespa- 
lają swe szeregi, W imię pokoju 
masy pracujące krajów demokra- 
cji ludowej budują z powodze 
niem podwaliny socjalizmu. W 
imię pokoju pracuje ofiarnie na- 
ród radziecki, budując pod kie- 
rownictwem Partii Bolszewickiej 
społeczeństwo komunistyczne. 
Świeta sprawa walki o pokój na 
świecie zwycięży, howiem walce 
tej przewodzi wiełki wódz i na- 
uczyciel eałej postępowej ludzko 
ści, Towarzysz Stalin. 


kój — oto zadania, które stawi; 
ią sobie obecnie miliony obroń- 
ców pokoju 
jach. 
pracy „twórczej 


we wszystkich kr; 
Wiełkie sukcesy pokojowi 
w Związku Ra- 
ajach demokracji 


cie. 

Żywy oddźwięk na całym świe 
cie znalazły historyczne uchwały 
rządu radzieckiego o zbudowani 
na Wołdze kujbyszewskiej i sta- 
lingradzkiej elektrowni wod 
nych, które będą największymi 
stacjami energetycznymi na 
cie, Uchwały 46 stanowią dobitny 
wyraz woli narodu radzieckiego. 
nieugięcie zdecydowanego umac- 
niać swą twórczą pracą sprawę 


SZYBKGŚÓWIEĆ pokoju“ 


śnia minister 
ZSRR, A. W 
dora Stanów 
rręczył mu następu 
jej odczytaniu: 
„Rząd Socjalistycznych 
Republik Radzieckie ną podstaw 
onych danych uw 
ządow 
noczonych eo następ 


Spraw 


PPB w Szczecinie 


rocznicę Rewolucji Październikowej. 
Dla wykonania swych zobo 
zañ cała załoga PPB Nr 6 zatrudnio 
na przy budowie tego gmachu przy- 
stapiła do współmwaódnictwa 


Prawie 200 miln. zł. 
z upłynnienia remanentów 
w przemyśle maszynowym 


WARSZAWA (PAP): — W za- 
kładach podległych Centralnema 
Zarządowi Przemysłu Maszyno- 
wego trwa akcja upłynniania re 
manentów 

Od początku roku do końca lip 
ea br. w zakładach tego przemy 


bomb ani ER 
ćwiczebnego z Port - Arthu 
runku wyspy Haiian Dao, le: 
je bazy morskiej Por! 


wyniku ataku samolot radziecki zo- 
stał zestrzelony i spadł, płonąc, da 
morza w odległości 8 km na polud- 
nie od wyspy Haiian Dao. | 
Świadkami tego ataku  pościgow- 
ców amerykańskich na samolot ra- 


|? 


|. awa ZSRR 


zmierzające do pokojowego uregulowania konfliktu w Korei 


Malika w Radzie „Bezpieczeństwa 


jest uapłynąt potok depe: 
idanjem zaprz 
ej w Korei 


o [a me 

Przypominając o swym 
operaki woje dych. nt | niu, złożonym dnia 
— to projekt rezolu 
przeciw bombardowaniu te 
Chin. Czwartym dokamentem 
zolucja rad odnośnie s 
zbrojne 


vko agre 
iedział, 

j chwili r: jeszcze ponad 
8 tysięcy listów i depesz z wielu kra 
jów i w ten sposób vgólna liczba te- 
adzaju pism przekroczyła 20 tye 


pr 


wtargnięcie na 


i Malik, wò 
ku dzienne. 
ezpieczeń | 


ga 
sige 


t, że do Rady - (Dalszy ciag na str 


2-ei) 


Nota protestacyjna rządu radzieckiego 


1 sekretarz Zarządu Głównego ZMP 
tow. Mazur wzywając młodzież do 
wytężonej pracy a utrwalenie i u- konane e kańskii 
komanej przez amerykańskie lotn= 
aeuntowanie pokoju. do rządu USA oto wojskowe 
MOSKWA (PAP) — Dn ; inne samoloty radzieckie, do- | Read radziecki obciąża rząd Sto. 


Z 


nów 


lotu ćwiczebnego wraz 

m samolotem, równie 
erki posterunek obserw 
cji i łączności ni an Dao 


i 
dnoczonych calą odpowiedzial 
za zbrodn 3 


rawym 


ceniem uza chnie norm 
EE prawa międzynarodowego i domaga 
fan aariaa e prea się przeprowa surowego Śledze 


Faz ukaran osób odpowiedzial 
k, jak rów- 


y, spowodo 


nóczonych ONZ puś 
| liwa. wersie jakoby 
przeleciał nad 
wnie wrogich 
wprost w ośrot 
lotów Narodów 


ne zwrócić w 
Zjednoczonych 
„ jakie mogą 


waża także 2 
wagę rządu Stanów 

na poważne następstw 
mieć podobne - działu 
ich władz wojskowye 


lot radziecki nie tylko nie przels 

pad okrętem, ameryki 
do niego sią 

i się w odie 

10 km i doki 

stwierdzono 

ehnego, nie : 


* 


sprawa wi 
wana w Ob Narodów Zjedno 
czonych a mie przez rząd Stanów 
Zjednoczonych i pod tym pretekstem 


v wyniku niespo- 
nego niczym ataku 11 po 
uńskich. 

Rząd radziecki odrzuca kategoryc 
nie wersję amerykańską i skląda sta 
nowczy protest wobec rządu Stanów 


ścigow 


słu upłynniono remanenty wartaś 
ci 193.631 tysięcy zł. 


dzieckiego Tótnictwa. wojskowego hy 
zROTA 


Zjednoczonych przeciwko zbrodni, do 


Armia Ludowa gromi wojska 


Paniczny odwrót lisynmanowców — Tylko 7 m 


od Taegu — Przerwanie amerykańskich 


PEKIN (PAP) — Ogłoszony w śro | ska, 
dę wieczorem w Phenjan ‘komunikat | 
naczelnego dowództwa PEPA: 
Armii Ludowej donosi, że woj. 
dowe nacierające na poludi 
gang, zadały dotkliwe ci 
jacielowi, który usiłował kontratako- 

i kontynuują ofensywę na połud 


ła tam bardzo cięż- | 
kie straty, opuściła swe pozy i cof | 
nęla się na całym froncie, W walkach 
w rejonie Pohang nieprzyjaciel stra- 
cił w ciągu ostatnich 10 dni ponad 6 
i A i oficerów zabitych 


która ponis 


ło 500 jeńców. 
jak: lodowych wady wiet 
Obecnie woj 

klinem w linie 
aciela i kontynuują 


południe 
od Pohang. 3-cia dywizja lisynnianow 


obronne nieprz, 
walki ofensywne. 


1.800 brygad górniczych walczy zwycięsko 


o przedterminową realizację zadań produkcyjnych 


KATOWICE PAP.) — Wspaniałe | przez brygadę 
rezultaty pracy górniczych zespołów | laka z kopaln 
produkcyjnych mobilizują rzesze gór 
nicze do racjonalnych rozwiązań ol- 
brzymich zadań Planu 6-letniego. 

Ruch współzawodnictwa zespołowe 
go, zainicjowany w roku ubiegłym 


ścianową Pawła Fi- 
„Wieczorek”. objął do 
chwili obecnej 1.800 brygad qórni- 
czych, walczących zwycięsko o przed 
terminową realizacie zadań produk- 
cyjnych. 


incydent z 4 wi 
staje w żadnym 
mi wójennymi w 

radziecki 


Mac Arthura |: 


il dzieli wojska ludowe 


linii obronnych 


NOWY JORK (PAP) — Korespon 
dent pInternational News Service" 
donosi, że podstawowa dyw lisya- 
manowska, całkowicie rozgromio: 
Pohang, straciła całe prawie swoje 
dowództwo. Dywizja ta zn: zi, si 
enie w kompletny: m r 


Korei. Ponieważ 
został z 


nych ZSRR przesła 
„Mote do ambasady ame- 


ja 


Qdzmaczenie 


| * uko Gzerwenkowa 


Orderem Dymitrowa 
A (PAP). — Prezydium Zgr 


wizji doradóów 
zaginęło. 
Tenże Korespondent dono. 
ska północno - koreańskie znajdują 
się w odległości 7 mil od Taegu. 
* 


ameryk: kie” — 
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Narodowego Bułgarskiej 
Ludowej wydało dekret 
o odznaczeniu Orderem Dymitrowa 
Rady Ministrów 
jekretarza Komitetu Cen- 
ego Bułgarskiej Partii Komuni- 
stycznej, WYŁKO CZERWENKO- 
WA, w związku z 50-leciem urodzin 
oraz ża wy, ve zasługi wobec 
Bułgarskiej Partii Komunistycznej i 
bułgarskiego narodu. 


Reutera poda, 
ka północno - ko 
ruły na Taegu trzech kierunków, 
Przedstawiciel sztabu armii 
skiej oświadezył, 

północno - koreańskich 


w 
Czangjong na zachód od rzeki Nak- 


tong wzmocniły się tak dalece, że 
nie mogą być już nazywane tylko 
przyczójkiem mostowym. 


pa Wz RES R OE SĘ PA 1ALRĘ 1 my 22 a aS 


Łódź wita młodzież Korei 


Serdeczne przyjęcie przedstawicieli bohaterskiego ludu koreańskiego 


Przed budynkiem Zarządu Łódzkie 
© Związku Młodzieży Polskiej we 
wczesnych godzinach rannych groma 
dzi się tłumnie młodzież w strojach 
organizacyjnych. Sztandary młodzie- 
Żowe, kwiaty, transparenty i flagi, 
hasła na autach „Ręce precz od Ko- 


udaje 
sią na uroczyste powitanie delegacji 
korea! j, która przybywa dz 
naszego miasta. Żywiej biją serca 
ZMP-owców i harcerzy, — Bohater 
ska młodzież walczącej o swe wy- 
zwolenie Korei w Łodzi! Wielkie to 
dla nas święto! 

Samolot z gośćmi miał przylecieć z 
Wrocławia o godz, 6.50, Czekamy — 
niecierpliwość wzrasta, Godzina 7-ma, 

Wreszcie wfadomość: „Młodzież 
koreańska jest jeszcze we Wrocła- 
wiu, Młodzież wrocławska żegna sen 
decznie Koreańczyków na lotnisku. 
Pożegnanie się przedłuża — miesz- 
kańcy Wrocławia nie chcę puścić mi- 
łych gości”, 

No, dobrze! Ale my czekamy, co- 
raz niecierpliwiej, spoglądając w stro 
nę, skąd przypuszczalnie przyleci ya 
molot... 


szcie okrzyki, a razem z nimi roz 
brzmiewają głośne brawa. Wysiad, ją 
cą z samolotu młodzież koreańską z 
ppłk. Kan Bukiem na czele wita 
skandowane donośnie przez naszych 
młodzieżowców imię bohaterskiego 
sodza walczącej Korei „KIM — IR 
SEN.. KIM — IR — SEN!“ | 

Przemówienia powitalne są krótkie 
lecz serdeczne. „Witajcie nam w pro 
letariackiej Łodzi — mówi tow. Ste- 
fuńska z Zarządu Łódzkiego ZMP — 
w Łodzi, której młodzież śledzi z za 
interesowaniem i uwagą przebieg 
walki waszego bohaterskiego narodu 
« imperialistami amerykańskimi. S0- 
lidaryzujemy się z wami w tej walca, 
każde wasze zwycięstwo przeżywamy 
jak swoje własne. Nie jesteście odo- 
scbnieni w swych bohaterskich zma- 
ganiach z grabieżcami imperialisty- 
cznymi, Serca całej postępowej mto- 
dzieży są z Wami. Jest z Wami klasa 
robotnicza całego Świata i wszyscy 
ludzie miłujący pokój”. 

Nieopisany entuzjazm towarzyszy 
krótkiemu przemówieniu kierownika 
ppłk. Kan Bu 


ko- 

Bra- 

wom i okrzykom na cześć miłych go« 
nie ma końca, Okrzyk tow. Kan 
Buka „Niech żyje Tow. Stalin — 


przyjaciel narodu polskiego i koreań 
skiego! * — podchwytują 2 zapałem 
cy zebrani. n 

Delegacja koreańska jest dosłownie 
zasypana kwiatami, Auta, do których 
adamy — robią wrażenie ol 
mich kwietników. 

Z radosnym śpiewem 
stronę Łodzi. d 

Obok ZPB im. Armii Ludowej w 
Rudzie Pabianickiej na samochody spa 


jedziemy w 


i! Leci! — rozlegają się wre | 


Tłummie wylegli na ulicę robotnicy 
zakładów, aby przywitać drogich go- 
ści. Auta zatrzymują się na chwilę: 
„Niech żyje bohaterski naród koreań 
ski, walczący z agresorami 
kańskimi! — brzmią o 
Na calej trasie przej 
witających, 


i. 
du — tłumy 
t. 

Dwie godziny odpoczynku w Grand 
Hotelu a potem delegacja wyrusza na 
zwiedzanie Zakładów Stalinowskich, 

„e. +. 


Młodzież z ZPB im. Stalina nie 
mogla. się doczekać gości, ZMP-owcy 
Nowej "Tkalni wylegli na dziedziniec 
fabryczny — gorączkowo kończą de 
korację frontonu budynku. Dokoła 
czerwienią się flagi. „Niech żyje 
młodzież walczącej Korei!*, „Niech 
bohaterski wódz armii koreań- 
j Kim Ir Sen!“ — głoszą trans- 
parenty. 

Jaż wszystko gotowe, Młodzi robot 
icy zą glowy, Słychać warkot 
ych samochodów. Otwie 
rama fabryczna. 
awet, jak się to sta 
chwilę młodzi Koreańczy- 
ię już na rękach gospo- 
jona tkaczy unoszą 


na nich, 
delegatów 
ipla sylwetka ppl 


góruje 


Jego mundur oficer: i y 
że p jechał tutaj wprost z pola bi 
twy — wzmaga entu m  zebra- 


nych. A. oto i drugi oficer, niski, czar 
nowłosy porucznik Kim Be Chum. 
„Niech żyją bohaterowie Korei", 
„Precz z interwencją amerykańską", 
„Ręce precz o Korei!". 
* * 


* 

Następuje oficjalne! | powitanie. 
ZMP-owcy wręczają gościom kwiaty 
i pamiątkowe serwetki, utkane na 
ich warsztatach. Następnie przecho- 
dzą na sale produkcyjne, W 
oddziale renfi- 


ko zapisują coś w notesach. Najwięc 
sze zainteresowanie wzbudza w nich 


tkalnia, 
— Pierwszy raz widzimy tak wiel- 
mówi an Dziu, 

„ Kim Jan Dziu do- 

bize zna język rosyjski, zamienia 


więc kilka słów z pracującymi przy 
warsztatach tkaczami. Rozumieją się 
doskonale, 

Oto tzw. „młynek“, gdzie tkacze 
pracują na 12 krosnach. Tuż - brze- 
— młodzieżowi przodownicy pr 
— Marian świtoń i Zdzisław Kró 
cz, Koreańczycy obserwują ich 
e ruchy. Wyrażają uznanie dla 
tywy młodzieży, która obsługu- 
tatów tkackich. Zapi 


s: 
inicjać 
je tyle wa 


du barwny deszcz goździków, astrów. 


ja sobie skrzętnie, jaki procent nor- 


Ppłk, Kan Buk — do robotniczej Łodzi 
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Drodzy Towarzysze! 
W imieniu młodzi: 
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y Korei ślemy Wam Drodzy Towarzysze robot- 


niczej Łodzi, sławnej z walk rewolucyjnych — serdeczne, braterskie, bó- 


jowe pozdrowienia. j 
Mocno ściskamy Wasze dłonie, 
6. 9. 50 r. 


ppik. Kan Buk 


my osiągają ci przodujący tkacze. 

Dwaj spośród nich: Kim Bon Una 
i Czou Un Dże niedawno jeszeza prze 
bywali w strasznym seulskim więzie 
niu, skazani na śmierć. W ostatniej 
chwili wyzwoliła ich Koreańska Ar- 
mia Ludowa. Pierwszy do ich celi 
wpadł przybyły wraz z innymi po- 
rucznik Kim Be Chum... 

* +. + 


W gabinecie dyrektora tkalni Ko- 
reafńczycy i ZMP-owcy prowadzą roz 
mowę na temat ia naszej młodzie 
ży. Oczywiście, rozmowa toczy się z 
trudem, z pomocą tłumacza, Docho- 
dzą jednak do porozumienia, 

Ppłk. Kan Buk interesuje się bar- 
dzo życiem kulturalnym młodzi 
ich udziałem we współzawodniet: 
Ppik, Kan Buk — to znany działacz 
młodzieżowy Korei. Od pierwszego 
dnia wojny brał udział w walkach, 
Obecnie jest jednym z szefów poli 
emo - wychowawczych Armii Ludo- 


SO 


kilka zerdecznych słów po- 
czenia pomyślnej realiza 
cji Planu 6-letniego i mili goście 
znają młodzież Zakładów Stalinow- 
skie! 


Śród okrzyków pożepnalnych sa. 
mochody opuszczają teren Ne wej 
Tkalni. Do zobaczenia! Po poludniu 
na wiecu! 

(Sprawozdanie ze wspaniałego wie 
cu w hali Wimy publikujemy na stra 
nie 1-ej), 
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Doświadczenia nowatorów 
— udziałem wszystkich robotników 


W artykule wstępnym 


botników”, czytamy: 


— Patos twórćzej pracy ogarnął cały nasz kraj, 
Zespolony wokół wielkiej partii Lenina - Stakną 
naród radziecki ofiarnie i z zapałem bnduje świetla- 


ny gmach komunizmu, 


Stalinowskie plany budownictwa Komunistycze 
nego budzą w naszym narodzie uczucie uzasadnionej 
dumy ze swego kraju radzieckiego, sa dla najszer- 
szych mas robotników, chłopów i inteligencji bodź- 
cem do nowych, chlubnych osiągnięć produkcyjnych, 
wzmagają jeszcze bardziej aktywność twórczą wie- 
lomilionowych rzesz ludzi radzieckich, 


W przemyśle naszym wzrasta 
śwtanatb 


współzawodnietwo socjalistyczne, ruch sta- 
chanowski, Towarzysz Stalin uczy, że współzawodni 
ctwo socjalistyczne jest komunistyczną metodą bi~ 
dowy socjalizmu na podstawie maksymalnej aktyw- 
Współzawodnictwo 
stanowi jedną z najdonioślejszych zasad rozwoju 
społeczeństwa socjalistycznego, będąc wyrazem buj= 
nego wzrostu twórczego entuzjazmu wielomiliono- 
wych mas, które uświadamiają sobie głęboko swą 


ności wielomilionowych mas, 


decydującą rolę w losach historii, 
nowego świata, 

Podobnie jak wszystko, 
postępowe, 


raz doskonalsze formy. 


Nowym wyrazem twórczej aktywności mas jest 


przejście większych grup ludzkich, 
gad, odcinków, oddziałów. 
chanowskich metod prac; 


Cenną formą współzawodnictwa jest rozpoczęty 


z inicjatywy Lidii Korabielnikowej i Fiodora Kuz- 


„PRAWDY“ 
świadczenia nowatorów — udziałem wszystkich ro~- 


co nowe, 
współzawodnictwo socjalistyczne nie- 
przerwanie się rozwija, znajduje się w bezustannym 
ruchu, toruje sobie drogę w walce z przeżytkami 
przeszłości. Rośnie wszerz i w głąb, bogaci się w ©0- 


przedsiębiorstw do sta- 


pt. „Do- 


glowego jest z 


i szerzy się bez- 


ningradu, Uralu, 


w dziele budowy | gy, przodujących 


Pobieda*, 
przodujące I 


siębiorstw bierze 


propietrowska, 
całych załóg, bry 


niccowa ruch o zespołowe oszczędzanie surowców 
i materiałów. Zespołową oszczędność można osiągnąć 
jedynie w warunkach doskonale 
skoordynowanej pracy calej załogi odcinka | przed- 
siębiorstwa. A oto inny przykład: przodujący górnik 
Zaglębia Donieckiego, Bohater Pracy  Socjalistycz- 
nej, Iwan Brydźko, wystąpił z inicjatywą współza- 
wodnietwa o wzorową pracę w kopalni według bar- 
monogramu cyklicznego. Warunkiem sukcesu tej ini 
ojatywy o donipsłym znaczeniu 
losowanie najwydatniejszych metod 
pracy nie tylko przez poszczególnych robotników, 
lecz przez całą bez wyjątku załogę kopalni. 
Olbrzymie znaczenie posiada wspaniała inicja= 
tywa inż, Fiodora Kowalowa, 
naukowe uogólnienie organizacji przodujących, naj» 
bardziej postępowych i najwydatniejszych metod 
pracy oraz wdrażanie wszystkich robotników do 
pracy tymi metodami, 
tychmiast liczne załogi przedsiębiorstw Moskwy, Le- 


zorganizowanej, 


dla przemysłu wę- 


który zapoczątkował 


Inicjatywę tę przejęły na- 
Zagłębia Donieckiego i innych 


ośrodków przemysłowych. 
Już obecnie poważne wyniki 
organizacja i studia nad najlepszymi metodami pra* 


gospodarcze dała 


stachanowców oraz zastosowanie 


doświadczeń nowatorów w fabrykach „Proletarskaja 
Głuchowski 
Trechgorna Fabryka Włókiennicza oraz w wielu in- 
nych przedsiębiorstwach. 

Personel inżynieryjno - techniczny wielu przed- 


Kombinat Włókienniczy, 


żywy udział w akcji studiowania 


1 popularyzacji przodujących metod pracy. Wyróżnia 
się pod tym względem szereg przedsiębiorstw Dnie- 


Podwyższenie kwalifikacji produkcyjno - tech- 
nicznych wszystkich robotników jest skutecznym 


Środkiem dalszego wzrostu wydajności pracy oraz 


przyspieszenia 
niet 


tempa komunistycznego 


budow- 


Gały świat popiera starania ZSRR 


zmierzające do pokojowego uregulowania konfliktu w Korei 


(Dalszy ciąg ze str. 1-ej). 
Malik zacytował wyjątki z listów 


innych, od org 
Gji związkowych Polski, Francji i : 
nych Światowej Demokratycznej 
cji Kobiet i od francuskich 


c zacytował również treść li. 
stu, który nadszedł od grupy amory 
kańskich jeńców wojennych, znajdu- 
jących sie w obozie pólnocno - kore- 
ańskim. W liście tym amerykańscy 
jeńey wojenni apelują o zaprzestanie 
przelewu krwi w Korei, 

Następnie Rada Bezpieczeństwa 
przyjęła bez sprzeciwn tymczasowy 
porządek dzienny, na którym figuru- 
ja trzy sprawyż 

1) skarga na agresję 
Republice Koreafiskiej; 

2) skarga na zbrojne wtargnięcie 
na wyspę Taiwan (Formo; 

3) skarga na bombardowanie przez 
lotnictwo terytorium Chin. 

Delegat radziecki Malik zwrócił 
nwagę Rady Bezpieczeństwa na fakt, 
y rezolucją amerykańską a 


przeciwko 


nuowania i usprawiedliwienia agre- 
sji w Korei, rezolucje radzieckie zmie 


Malik dodal, że delegacja radziecka 
pragnie, aby Rada Bezpieczeństwa 
rozpatrzyła tę rezolucję jako pierw 
szą, a następnie dopiero przeszła do 
rozpatrzenia innych rezolucji. Wska- 
zał on, że tego rodzaju procedara 
byłaby  najpraktyczniejsza, najbar- 
dziej humanitarna i najbardziej od- 
powiadałaby powadze sytuacji, 

Malik oświadczył następnie, że 
amerykański projekt rezolucji jest 
próbą zamaskowania i usprawiedli- 
wienia agresji, dokonanej w Korel 
przez rząd Stanów Zjednoczonych. 

Jednakże jest rzeczą jasną dla ca- 
leqo Świata, Że bohaterski naród ko- 
reański prowadzi ofiarną walkę prze 
ciwko amerykańskim  interwentom, 
wykorzystując broń, wyprodukowaną 
w Korei, lub zdobytą u Japończyków, 
albo też u colających się wojsk lisyn 
manowskich i amerykańskich. Nikk 
już nie może mieć wątpliwości, że to, 
co prezydent Truman nazwał „akcją 
policyjna”, jest agresją na szeroką 
skalę, agresją, w której uczestniczy 
od 70 do 100 tysięcy żołnierzy ame- 
rykańskich. Jest to wojna agre- 
sywna przeciwko narodowi koreań- 
skiemu i innym krajom azjatyckim, 
wojna, prowadzona przez rząd Sta- 
nów Zjednoczonych i popierana przez 
enropejskie mocarstwa kolonialne. 


rzają do szybkiego pokojowego nre- 
gułowania sprawy Korei. 


Malik podkreślił, że wszyscy jasno 
widzą, iż Stany Zjednoczone prowa- 
dzą wojne kolonialną przeciwko ca- 


temu narodowi koreańskiemu, Swiad 
czą o tym naloty bombowców ame- 
rykańskich na spokojne wsie i mia- 
sta Korei Północnej i Południowej. 
Nadszedł czas — powiedział Malik — 
aby położyć kres kłamliwej propagan 
dzie amerykańskiej, gloszącej, że 
Amerykanie walczą jedynie przeciw- 
ko Koreańczykom północnym. Malik 
podkreślił, że przeszło 13 milionów 
Koreańczyków zarówno w Korei Pół- 
nocnej, jak w Południowej podpisało 
deklarację. potępiającą zbrojną inter 
wencję amerykańską į bandycką na- 
paść na naród koreański. Malik 
stwierdził, że obowiązkiem Rady Bez 
pieczeństwa jest podjęcie natychmia= 
stowych kroków w celu zapewnienia 
pokojowego uregulowania sprawy 
Korei, Podkreślił on, że naród ko» 
reański nienawidzi agresji amerykań 
skiej, protestuje przeciwko akcji Sta 
nów Zjednoczonych 1 wzywa Stany 
Zjednoczone do zaprzestania krwawej 
agresji 

Malik stwierdził dalej, że podczas 
ady Stany Zjednoczone w swym pro- 


jekcie rezolucji obłudnie udają, że 
występuj przeciwko „rozszerzeniu 
rozmiarów" konfliktu zbrojnego, w 


islocie rzeczy polityka amerykańska 
ponosi odpowiedzialność za agresję i 
za konflikt koreański, Malik podkre- 
Ślił, że agresja nmerykańska stanowi 


pogwałcenie podstawowych zasad 
Karty Narodów Zjednoczonych, za- 


Pokojowe budownictwo epoki Stalinowskiej 


Nowe wspaniałe perspektywy 
rozwoju przemysłu ZSRR 


otwiera budowa elektrowni-gigantów 
Kołchoźnicy witają radośnie uchwałę Rady Ministrów 


MOSKWA (PAP). — Prasa rad: 
cka poświęca nadal wiele uwagi d 
cyzji rządu radzieckiego o budowie 
na Wołdze dwóch potężnych elektro 
wni wodnych. Na pierwszych stro- 
nach dzien! eamieszczają liczne 
wypowiedzi ludzi radzieckich, któ- 
rzy z olbrzymim entuzjazmem powi- 
tali uchwały Rady Ministrów ZSRR 


o wspaniałym budownictwie epoki 
stalinowskiej. 


6 miliardów kredytów 


na kampanię siewną 


Siewy jesienne obejmą 6,5 miliona ha ziemi 


Wywiad z ministrem Rolnictwa i RR Janem Dqb—Kociołem 


WARSZAWA (PAP, — Od 5 bm. 
Państwowe Gospodarstwa Rolne we 
wszystkich województwach kraju przy 
stąpiły do siewu żyła. Za przykła- 
dem PGR poszły spółdzielnie produk- 
cyjne i tysiące indywidualnych go- 
spodarstw. W związku z tym przed- 
stawiciel Polskiej Agencji Prasowej 
uzyskał od ministra Rolnictwa Jana 
Dąb-Kocioła wywiad, w klórym mi- 
mister określił warunki, jakie rolnicy 
muszą wypełnić, aby w całości wy 
konać zadanie drugiego roku realia 
zacji Planu 6-letniego, tzn. uzyskać 
plon o co najmniej 10 proc. wyższy 
od plonu, zebranego w czasie ostat- 


jące od wszystkich chłopów i robot 
ników rolnych w PGR, członków spół 
dzielni produkcyjnych dużego wy- 
siłku, gdyż siew powinien być prze- 
prowadzony planowo i w ustalonym 
terminie. Tego wymagają od nas Tò- 
snące potrzeby konsumcy jne w kraju, 
zapotrzebowanie na surowce rolne dla 
rozwijającego się przemysłu. 

Aby wydajność z heklara systema- 
tycznie podnosić, trzeba stale ulep- 
szać uprawę ziemi przez stosowanie 
głębokiej orki oraz lepiej i racjonal- 
niej ją nawozić obornikiem i nawoza 
mi sztucznymi i stosować w jak naj- 
większym stopniu kwalifikowane 
ziarno siewne. Bez spełnienia tych 


nich żniw. 

„Siewy Jesienne — powiedział mi 
nister — wykonamy w tym roku na 
obszarze blisko 6,5 miliona ha. Jest 
to zadanie bardza poważne, wymaga 


głównych warunków nie można uży 


Rolnicy w Polsce 
wszelkie możliwości 


mają obecnie 
łnienia 
a wyż- 
ch urodzajów. Stwarza je przede 
wszystkim stale zwiększająca się po- 
moc państwa w kredytach, nawozach, 
ziarnie siewnym i maszynach. Na 
tegoroczną kampanię jesienną rolnie 
two nasze otrzymuje 6 miliardów zł, 
kredytów na nawozy, ziarno siewne, 
orki itd. 

„Apeluję — powiedział dalej mini- 
ster — do gminnych rad narodowych 
i ogniw terenowych Związku Samo- 
pomocy Chłopskiej o dołożenie sta- 
raf, aby pomoc sąsiedzka na ich te- 
renie działała jak najsprawniej, aby 


skiwać wysokiej wydajności. Rí 
nicy winni pamiętać, że ziemi trzel 
dać wszystko, czego wymaga, bo zie. 
mia oszukać sią nie dg 


biedni chłopi mieli pola obsiane we 
właściwym czasie i po ustalonych 
cenach w ramach sprawnie działają- 
cej pomocy sąsiedzkiej', 


„Trudno wyrazić radość kolchoźni 
ków obszarów nadwołżańskich, któ- 
re są nawieńzane często przez posu- 
chę — piszą na łamach dziennika 
* Kołchożnicy obwodu kuj 

szewskiego — jaka zapanowała 
po opublikowaniu uchwał rządu ra- 
dzieckiego o budowie elektrowni wo 
dnych na Wołdze w pobliżu Rujby- 
szewa i Stalingradu. Rząd nasz, u- 
kochana Partią Bolszewicka, nasz 
wielki wódz i nauczyciel — Towa- 
rzysz Stalin, wykazują na każdym 
kroku tyle troski o dobro naszego na 
rodu, że serca nasze pełne są wdzię- 
czności i miłości“, 

„Prawda* donosi z Leningradu. że 
zarząd Wszechzwiązkowego Towa- 
a Naukowo - Technicznego In 

v jednoczącego 
anaście tysię 
utworzyć 
y komi- 


pólnie z bu- 
i wodnych 


glektrown 
mplikowane zagad- 
Jotyczące budowy i konstruk 
cji potężnych turbin, przekazywania 
energii eleklrycznej na dużą odle- 
głość itd. 

Na łamach dziennika „Prawda“ o- 
publikowany został artykuł członka 
Akademii Nauk ZSRR — Szarowa 
pt. „Wielki płan nawodnienia pól ra 
dzieckich", Autor stwierdza, że kuj: 
byszewska i stalingradzka elektrow 
nie wodne odegrają olbrzymią rolę 
w rozwaju sił produkcyjnych społe- 


czeństwa radzieckiego. Energia Woł- 
gi otwiera nowe perspektywy dla ro 


zwoju socjalistycznego przemysłu, 
transportu i wielu innych gałęzi go 
spodarki narodowej. „Kujbyszew= 
hydrostroj* i „Stałingradhydrostroj”* 
będą miały olbrzymie znaczenie dla 
dalszego, potężnego rozwoju rolnic= 
twa, zwiększenia kultury uprawy ro 
li, rożwoju hodowli bydła oraz dla 
zapewnienia stałych i obfitych plo- 
nów na olbrzymiej powierzchni, na- 
rażonej dotychczas na zgubną dzia- 
łalność suchych wiatrów pustyn- 
nych, którym przegrodzi obećnie dro 
ge potężna bariera ochronnych pa- 
sów leśnych. 


Wczoraj w je Polonia odbył się 
dla robotników łódzkich fabryk zam- 
knięty pokaz nowego polskiego fil- 
mu pt. „Dwie brygady“, osnutego na 
tle znanej dobrze większości miesz. 
kańców Łodzi sztuki czeskiej „Bry- 
gada szlifierza Karhana", Na pokaż 
przybył aulor sztuki — tow. Vaszek 
Kania oraz dwaj pisarze czescy — 
Jiri Marek i Ivan Kriż,- Zebrani w 
kinie robotnicy gorącymi oklaskami i 
kwiatami witali naszych czeskich 
przyjaciół. 

Po wyświetleniu filmu czescy go- 
ście wzięli udział w dys która 
odbyła się w sali Państwowej W; 

j Szkoły Filmowej na temat war- 
tości nowego filmu polskiego, będą: 
cego doskonałym dowodem współpra 
cy i żywej polsko - czeskiej wymiany 
kulturalnej, Obok czeskich gości i re 


alizatorów filmu w dyskusji wzięli 


sad, wymierzonych przeciwko agre- 
sji i gwarantujących prawo narodów 
do samostanowienia, Narody Azji — 
kontynuował Malik — uważają agre 
sję w Korei za zgubną dla ich wol- 
ności 1 niezależności. Nawet wów- 
czas, gdy niektóre rządy marionetko- 
we pod presją Departamentu Stanu 
zgodziły się wysłać wojska do Korei, 
nie potrafiły one tego dokonać. 
Wszystko to świadczy o tym, że na- 
rody całego świata zdecydowanie pro 
testują przeciwko agresji Stanów 
Zjednoczonych. 

Malik podkreślił, że z drugiej stro- 
ny rezolucja radziecka spotkała się z 
mocnym poparciem narodów azjatyc- 
kich 1 ich rządów, z Chińskim Rzą- 
dem Ludowym i rządem Mongolskiej 
Republiki Ludowej włącznie, Przed- 
stawiciel radziecki wskazał, że Indie 
również popierają pokojowe uregulo 
wanie konfliktu w Korel, jak o tym 
świadczy szereg wysiłków ze strony 
premiera Indii — Nehru. 

Malik podkreślił także, że rezolu- 
cja radziecka spotkała się z popar- 
ciem ze strony rządów Polski, Rumu- 
nii, Bułgarii i innych krajów, jak 
również ze strony masowych organi- 
zacji ludowych, które nadsylają tele- 
gramy do Rady Bezpieczeństwa, Nic 
nie może ukryć przed narodami Azji 
faktu — powiedział Malik — że Zwią 
zek Radziecki występuje w obronie 
pokoju, wolności 4 niezależności, a 
Stany Zjednoczone wypowiadają się 
za wojną agresywną. 

Żolnierze amerykańscy, w tej licz 
bie 1 Murzyni — ofiary dyskrymina- 
cji — walczą nie o wolność, lecz o 
ujarzmienie narodów Azji przez ame- 
rykański kapitał  monopolistyczny. 
Twierdzeniu, iż jakoby Stany Zjedno 
czone działały zgodnie z decyzją 
ONZ, zaprzecza okoliczność, że USA 
postawiły Organizację Narodów 
Zjednoczonych przed faktem dokona4 
nym. 

Narody całego świata, w tej liczbie 
1 naród amerykański, żądają natych= 
miastowego zaprzestania agresji ame- 
rykańskiej w Azji. Ludzie dobrej 
woli na całym świecie poparli oświad 
czenie Józeja Stalina, złożone w od- 
powiedzi na pismo Nehru w sprawie 
pokojowego uregulowania kwestii ko 
reańskiej. Oświadczenie to było wy- 
razem pokojowej polityki Związku 


Radzieckiego, polityki, której od- 
zwierciedleniem jest rezolucja radzicc 
a, 


przedstawiona Radzie Bezpleczeń- 
stwa. 
W zakończeniu Malik oświadczył, 
że rezolucję amerykańską należy zde 
cydowanie odrzucić, gdyż ma ona na 
celu rozszerzenie agresji, 
Na tym nosiedzenie zakończono. 


Autor sztuki „Brygada szlifierza Karhana* — Vaszek Kania 
na pokazie filmu polskiego „Dwie brygady* 


również udział robotnicy, którzy wy- 
stępowali w „Dwóch brygadach" oo 
taz korespondenci „Głosu Robotnicze 
goń 


Należy podkreślić, że film „Dwie 
brygady“ został wyprodukowany 
przez PP „Film Polski“ w ramach 
zobowiązań, powziętych dla uczcze- 
nia święta 1 Maja — w rekordowo 
krótkim czasie — w ciągu 5 miesię- 
cy, co udało się dzięki kolektywnej 
współpracy całego zespołu, 


Zwracając uwagę na niewątpliwe 
osiągnięcia filmu, którego treścią jest 
walka o nowego człowieka, budowni 
czego socjalizmu — robotnicy, biorg- 
cy udział w dyskusji nie pomineli i 
braków, występujących w scenariu- 
szu: zbyt słabego podkreślenia roli 


organizacji partyjnej i rady zakłado 
wej w życiu fabryki.. 


© Pomiższy artykuł zamieszczony so- 
stał w „Prawdzie“, Zawarte w nim 
wskazania posiadają wielkie znacze- 
nie dla studiowania ś rozpotwszechniu- 
nia przodujących metod pracy. 


Worresie powojennej pięciolatki 
stalinowskiej w każdej gałezi 
przemyslu, w każdym przedsiębior- 
stwie radzieckim wyrosło wielu no- 
watorów, mistrzów pracy socjali- 
stycznej, 

Miliony przodowników naszych 
przedsiębiorstw nagromadziły ol- 
brzymi zasób doświadczeń stacha- 
nowskich, które stanowią prawd: 
wą skarbnicę dla gospodarki socjali 
stycznej, Studiując, uogólniając, a 
następnie popularyzując te doświad 
czenia wśród mas pracujących, tym 
samym mobilizujemy niewyczerpa- 
ne rezerwy dla dalszego rozwoju na 
szego przemysłu. 

Pod kierownictwem organizacji 
partyjnej inżynierowie i stachanow- 
cy naszej fabryki włókienniczej 
„Proletarskaja Pobieda" opracowali 
metodę masowego studiowania i sto 
sowania doświadczeń  stachanow- 
skich. Metoda ta zastosowana w 
przedsiębiorstwach przemysłu lek- 
kiego dała wyniki dodatnie, 

Oto na czym polega istota tej me- 
tody: 

Studiując i analizując pracę po- 
szczególnych nowatorów,  doszilśmy 
do wniosku, że stachanowcy wszel- 
kich zawodów osiągali sukcesy z re- 
guły dzięki rozmaitym manipula- 
ejom, które wykonują w różny 
sposób, 

eden  stachanowiec wypełnia 

daną manipulację z większym 
mistrzostwem 4 dlatego pochłania 
ona minimalny czas, inny wykonuje 
ją nieprawidłowo, wskutek czego na 
wykonanie jej trzeba więcej czasu. 
Natomiast ten sam stachanowiec o- 
panował doskonale inne manipula- 
cje i dzięki nim zyskuje na czasie, 
kompensując sobie stratę czasu, wy= 
nikającą z nieprawidłowego wyko- 
nywania innych operacji, 

Przeprowadziliśmy analizę porów 
nawczą pracy trzech najlepszych 
tkaczek fabryki — Kozłowej, Anisi- 
mowej i Czekiny. Robotnice te wy- 
pełniają normy ze znaczną nad- 
wyżką, 

Dla porównania wzięliśmy dwie 
zasadnicze operacje: likwidację zer- 
wania się nici w osnowie i zmianę 
czółenka. I co się okazało? Norma 
na zmianę czółenka wynosi 2,8 se- 
kundy. Tow. Kozłowa robi to w cią- 
gu 2.5 sekundy, tow. Anisimowa — 
3,2 sekundy. a tow. Czekina — wid 
sekundy, tzn. tow, Kozłowa: wyko- 


bo ŁR = 


Badanie i rozpowszechnianie 


metod stachanowskich 
| 


inż. F. Kowalew 


to rozpoczynamy od operacji; 
która ma największe znaczenie, je- 
Śli chodzi o wykonanie normy, lub 
też od tej, która wywiera najwięk- 
szy wpływ na jakość produkce: 

Na podstawie danych chrono- 

metrażowych. technik określa 
jący normy oddziału, sporządza o= 
pis stachanowskich metod wykony- 
wania danej operacji, Na naradzie 
technicznej oddziału, przy udziale 
naczelnika oddziału, majstrów, pod- 
majstrzych, instruktorów i stacha- 
nowców wybiera się najlepsze me- 
tody wykonywania operacji, 

W produkcji przędzalniczej, w to- 
ku studiów- nad metodami zmiany 
szpul, stwierdzono, że jedna z prza- 
dek wykonywała daną operację w 
szybkim tempie dzięki temu, że nie 
rozdzielała znajdujących się w sjed- 
nej ręce nici pasma, lecz od razu 
przytwierdzała do szpuli, System ta 
ki przyśpiesza proces, ale często po: 
woduje powikłanie kolejności nici i 
operację trzeba powtarzać. Narada 
techniczna uznała za niewłaściwy i 
odrzuciła ten sposób wykonywania 
operacji. 
Jedna m tkaczek wykonywała ma- 
nipulacje szybko, ale jedną ręką, 
skutkiem czego była gorączkowa 
krzątanina, pośpiech i zbytnie wyte- 
żenie uwagi. : 
T rodzaju metody również 

nie pochwalono, Narada tech- 
niczna aprobuje i zatwierdza do roz- 
powszechnienia jedynie takie meto- 
dy stachanowskie, które wykonuje 
się szybko, a jednocześnie spokojnie, 
bez zbytniego natężenia i wysiłku. 
Do zadań narady technicznej od- 
działu, należy nie tylko wybór naj- 
lepszych metod pracy, lecz równie: 
wytyczenie praktycznych krokó 
w celu masowego ich zastosowania 
w praktyce robotników, Dlatego też 
zwrócono szczególną uwagą na stan 
urządzeń. Tak np. przy a 
zastosowaniu stachanowskiej 
dy zamiany czółenka tkackiego, nas 
leżało uprzednio doprowadzić do od 
powiedniego stanu wszystkie czó- 
tenka. Przekonaliśmy się. że bez od- 
powiedniego przygotowania urzą- 
dzeń nie można zastosować danej 
metody stachanowskiej w skali ma- 
sowej. 
ile maszyna czy też warsztat 
tkacki nie są odpowiednio przy 
gotowane, to robotnik, mimo najle 
pszej chęci, nie zdoła przyswoić 807 
bie nowej metody i jedynym wynt 


nuje tę pracę w czasie szybszym niż 
przewiduje norma, a tow. tow. Ani- 
simowa i Czekina w czasie przewie 
dzianym normą nie mogą soble z tą 
operacją dać rady. 

a powiązanie zerwanej nici 

osnowy norma przewiduje 
16.5 sekund, Faktycznie zaś operacja 
ta pochłania tow. Kozłowej 25 8e- 
isimowej 14 sekund, a 
und. 

Tak więc stwierdziliśmy, że 3 przo 
downice rozmaicie wykonują tę sa- 
mą czynność, przy czym operację za 
miany czółenka w sposób najrac, 
nalniejszy wykonuje taw, Kozlov 
natomiast najlepiej powiązuje zer 
wane nici tow. Anisimowa, Stoso- 
wanych przez tow. Czekinę: metod 
wykonania tych operacji nie m 
na uważać za racjonalne, ponie 
pochłaniają zbyt dużo czasu. Czemu 
więc przypisać w takim razie, że 
tow. Czekina systematycznie wyko- 
nuje plan z nadwyżką I że jest prizo 
downicą? 

Prze' A 
mi polega na tym, 
PAR pracę, tj. redukuje do mi- 
nimum przestoje krosien mechanica 
nych, Pozwala jej to zneutralizować 
stratę czasu przy wykonywaniu Wy 
żej omówionych dwóch operacji 
Stąd wniosek, że stachanowskie me 
tody planowania prący i organizacji 
miejsca pracy mają równie doniosłe 
znaczenie, jak stachanowskie meto- 
dy dokonywania różnych operacji. 

Jeż porównamy pracę Wszy” 
stkich stachanowców tego sa- 
mego przedsiębiorstwa, to rzucą Się 
nam w oczy jeszcze większe różni 
przy wykonywaniu tych „samych 
czynności, Dlatego też doszliśmy da 
wniosku, że doświadczenia nowato- 
rów studiować należy według po- 
szczególnych operacji, a następnie 
popularyzować je w skali masowej. 

Każdy proces produkcyjny składa 
się z poszczególnych operacji AA [ż 
manipulacji. Tak np. tkaczką wyko- 
nuje 5 zasadniczych operacji, przadz 
ka — 4. Aby doskonale opanowa 
dany zawód, należy po mistrzo: 
wykonywać ESI 

im operacje. y uzyska e 
K w pracy. należ; ymi- 
iętnie stosować kolejno te operacje, 
obsługując jedno lub wiele krosien, 
4, umiejętnie planować prace W 
czasie oraz racjonalnie organizówa 


ztat pracy. 
Tak wie studiujemy i populary- 
zujemy doświadczenia stachanow- 
skie według poszczególnych opera” 
eji, przy czym bierzemy pod uwagę 
doświadczenia w dziedzinie DZ, 
wania pracy w czasie oraz organi- 

ji miejsca pracy. 23 

aa i popularyzację doświad- 
czeń stachanowskich rozpoczęliśmy 
od operacji, które więks ość 1050.,ni 
ków wypełnia nieprawidłowo. O ile 
robotnicy wykonują źle kilka opera 


ga tow. Czekiny nad inny 
że lepiej planuje 


kiem tych prób jest bezużyteczna 
strata czasu. Dlatego też na nafa- 
dzie technicznej majstrowie | sta- 
chanowcy wyjaśniają, jakiego sta 
nu urządzeń wymaga badana méto 
da pracy, jakie kroki przedsięwziąć 
rależy przed p pieniem do iej 
masowego zastosowania. Tednocześ 
mie ustala się terminy podjęcia 
tych kroków, 

Niemniej ważne znaczenie posia- 
da organizacja miejsca pra Tak 
np. przed masowym zastosowaniem 
stachanowskiej metody zmiany czó- 
tenka należało zaopatrzyć  wszyst- 
kich tkaczy «w czółenka zapasowe, 
wymagała tego bowiem metoda sta 
chanow: zacja doświad- 
czeń stachanowskich winna iść 
5lnym polepszeniem sta 
jdzeń oraz z usprawnieniem 
działalności gospodarczej i organiza 
jnej przedsiębiorstwa, W toku za 
jerdzenia danej metody pracy na 
y dbać o to, aby sprzyjała ona 
iepszemu i oszczędniejszemu wyko- 
rzystaniu surowców i podwyższe- 
niu jakości produkcji. 

Ostateczne zatwierdzenie przyję- 
tych na naradzie technicznej me- 


petencji Biura Metodycznego Propa 
gundy Technicznej, sprawującego 
funkcje przy obo V 

le naczelnego in Li Po 
zatwierdzenių odbija się opis meto 
dy w wielu egzemplarzach i rozda- 
je wszystkim robotnikom. Opis po 
winien być zredagowany ążle, 
na należytym poziomie  technicz- 
nym i w przystępnej formie, W od- 


Zmieniło się 


Życie wsi ulega ustawicznym 
zmianom. Podnosi się wciąż po- 
ziom bytu robotników rolnych, 
Minęły bezpowrotnie czasy „czwa 
walków”, 

Mogli się o tym naocznie prze 
konać członkowie ekipy łączności 
ZPB im. J. Marchlewskiego, pod 
czas ostatniego pobytu w PGR 
w Glinkach, W PGR tym zatrud 
nionych jest 17 rodzin byłych bie 
daków, parobków u bogaczy wiej 
skich i fornali. Dzisiaj każda ra 
dzina posiada własne schludnie 
wyremontowane mieszkanie 2 
kuchnią, obszerną działkę przyza 
grodową, w wielu wypadkach po 
2 krowy, świnie, kury itd. Prze. 
ciętny zarobek robotnika w PGR 
wynosi ponad 15 tys. złotych mie 
sięcznie, nie licząc znacznego do 
chodu, uzyskiwanego ze sprzeda. 
ży mleka itd. Po pracy robotnicy 


tod stachanowskich należy do kom |ś 


_ Nasi kore 


działach naszych wiszą barwne pla 
katy, stanowiące ilustrację poszcze 
gólnych operacj A 
Kiedy wszystkie przygotowania 

w oddziale zostały poczynione, 
zwołujemy robotników danego za- 
woduę zwykle niewielkimi grupa- 
mi i prowadzimy z nimi zajęcia 
szkoleniowe, ucząc stosowania sta 
chanowskiej metody. Prowadzenie 
zajęć poleca się wykwalifikowanė 
mu, doskonale przygotowanemu pra 
cownikowi. Następny etap — to ma 
sowe instruowanie robotników. W 
czasie pracy instruktor lub stacha- 
nowiee kontroluje prawidłowe sto- 
sowanie danej metody przez Tono- 
tnicę i pomaga jej naprawiać błedy. 
W wypadku, kiedy robotnica opa- 
nowała metodę już przy pierwszym 
instruktażu i stosuje ją zgodnie z 
zatwierdzonym opisem, zaznacza 
się to w dzienniku. 

Jeżeli zaś tkaczka nie opanowsta 
metody, to instrauje się ja *odatko 
wo. Na trzeci dzień instruktor znów 
sprawdza jej pracę i znów wpisuje 
do dziennika odpowiednią w n 
ke. 

Tak np. w pierwszym dniu przo- 
downica tow, Makarowa na wykona 
nie operacji zużyła 3 sekundy, a 
więc o dwie dziesiąte więcej. 
przewiduje norma. Operację w-dniu 
tym wypełniała ona nieprawidłowo, 
ponieważ wyjmowała czółenko nie 
ta reka, która należało. Po dwóch 
dniach, wykonywała operację pra- 
widłowo, jednakże znów o dwie 
dziesiąte sekundy za wolno. Po na- 
stępnych dwóch dniach, towarzysz- 
ka Makarowa opanowała nowa me 
tode, wykonując ją w czasie 2,8 se 
kundy, 

toku akcji masowego stosowa- 

nia metod stąchanowski na- 
leży więcej uwagi poświęcić robo- 
tnikom o niewielkim stażu, a także 
tym robotnikom, którzy wprawdzie 
pracują już od dłuższego czasu, je- 
dnakże paszczególne operacje wyko 
muig nieprawidłowo, zużywając na 
nie zbyt dużo czasu. 

Po kilku dniach  instruowania 
prawie wszyscy robotnicy oddzisłu 
opanowują nową metodę ichanow 
ską, Z pozostałych robotników kom 
plefujemy oddzielną grupę, aby u- 
czyć ichow: dalszym ciągu. 

Nowe metody pracy obowiązani 
są opanować również majstrowie i 
pomocnicy majstrów. O ile od robo 
tnika wymaga sie prawidłowego i 
szybkiego wykonania, a tyle od maj 
stra 1 pomacnika wymaga się jedy- 
nie prawidłowości. Uczniowie szko 
ly fabrycznej uczyli się u nas za- 
wodu również według  oprucowa- 
nych przez fabrykę metòd, W ten 
sposóh szkoli się nowych  robolni- 
ków, ucząc ich opanowania nauka 
wo uzasadnionych przodujących me 
tod pracy. 

Do pomyślnego zastosowania , w 
Inbryce doświadczeń  stachańow- 
ich przyczyniła się w niemałym 
topniu przyjacielska współpraca 
chanowców z inżynierami, W to 
ku badań nad pewna operacją 
stwierdzono, że ani jedna bryza: 
hie wykonuje normy chronometra- 
kowej, Połecono wiec grupie i 
mierów i stachanowców opracowa: 
taka metodę wykonania tej opera- 
cji, która pozwoliłaby zredukować 
czas jej trwania Z powodzeniem 
zrealizowano to zadanie. Dzięki 
wprowadzeniu nowej metody zredu 
kowana półłora — dwukrotnie czas 
fiwania operucji. * 

oświadczenie nasze wykazało, 

że ohok stachanowców sprawą 
studiów nad stachanowskimi dos 
iadczeniami i masowego ich za- 
stosowania winni się zająć również 
wszyscy członkowie personelu inży 
i mo - technicznego. 

Jakie korzyści dało naszej tabry 
ce masowe przyswojenie doświad- 
czeń stachanowskich według posz- 
czególnych operacji? 

Mimo pozostawienia bez zmiany. 
zarówno urządzeń fabrycznych, fak 
i stanu zatrudnienia, wydajność pra 


życie chłopa 


ię zbierać w okazałej świe 
i spędzać tam czas na na- 
uce, lub kulturalnej rozrywce, 
Rozkwita nowe życie 
. Rośnie nowa wi 
„w której coraz bar- 
zacierać się będą różnice 
między wsią a miastem. 
T, Saar 
ZPB im. J. Marchlewskiego 


cy znacznie wzrosła, a mianowicie 
w przedza!lnietwie — o 20 proc. w 
tkaetwie — o 5 proc, Liczba robo- 
tników wykonujących nowe normy, 
jeśli chodzi o przędzalnietwo, wzro 
sła z 80 proc. do 99 proc, tkactwa 
— z 85 do 96 proe. 

Za przykladem naszej fabr 
wiele przedsiębiorstw lekkiega prze 
mysłu zaczęło stosować tę wypróbo 
waną lormę przekazywania  do- 
świadczeń stachanowskich, co po- 
zwoliło wyszkolić dziesiatki tysięcy 
robotników. W fabrykach w: 
kadry nowych stachanowców. 
siatki tysięcy robotników lekkiego 
przemysłu zaczęło wypełniać i prze 
k normy. Wzrosła znacznie 
produkce my. zmniejszyła się 
ilość odpadków produkcji, zwiększy 
la się wydajność urządzeń. 

D adczenia w dziedzinie ma- 

sowego zastosowania metod sta 
anowskich zasługują na 
nie tylko, jeśli chodzi a robotni 


h kategori. Można je 
nie tylko w pr włó- 
wśród robotników za- 
trudnionvch w innych gałęziach pro 
dukcji. Wszyscy ludzie pracy w na 
szym socjalistycznym państwie dzię 
ki swym ofisrnym wysiłkom uezes. 
tniczą w budownictwie socjalistycz 
nym. Chodzi o to, aby pomóc w 
kim robotnikom osiągnąć poziom 
stachanowski, systematycznie 1 tro 
kliwie wybierać i studiować do- 
świadczenia pracy stachanowskiej 
a następnie starać się, aby stały się 
one udziałem wszystkich ludzi pra- 


„Brak ducha“ 


Reukcyjny dziennik amerykański „Christian Science Monitor", omawia» 


jac aktualną sytuacje międ 


ynarodową. pisze, że w chwili obecnej głównym 
zadaniem polityki Waszyngtonu jest „natchni 
chem oporu przeciwko agresji komunistyczne; 


ie Zachodniej Europy du- 
Cytowany dziennik żali 


się. że w Europie brak jest tego „ducha i że oficjalne koła waszyngtońskie 


mają poważne wątpliwa: 
dla państw marshall 
żenia się nim”. 


i, ezy dostawy amer) 
sowanych zdolne są wywołać „automatyczną -hęć po- 


ńskiega sprzętu wo 


Trudno zrozumieć, co właściwie wkłada „Christian Science Monitor" 


w ramki propagandowej (ormulki: 


„agresja komunistyczna”, Jeśli chodzi 


o „niebezpieczeństwo agresji" — to istotnie jest ono faktem, lecz, każdy 
wie; że zagraża wręcz z przeciuwej strony. 
Ale co się tyczy bruku awanturniczego i agresywnego „ducha“ wśród 


narodów Europy Zachodniej — tą prawie sze: 


znać, że niepros: 
brodzieje* zza Oceanu czynią u 
stworzyć, wywołać, zakty 


izować, 


prawda, 1 trzeba przy- 


zeni „opiekunowie* tych narodów, tj, marstałlowscy „do- 
ystko co w ich mocy, by takiego ducha 
Ponieważ widno tego dokonać. wprost 


i bezpośrednio, mobilizuje się na razie „duchy“ zastępcze, pokrewne. 


Tak więc w | 
„iduchy* hites 
mię niemiecką, 
SS-ows 


mu, wsk 
wypuszczając 
ich, powołując na wysokie 


Me Francji, „adłantycey* spir: 
wywotują „duchy* vichystows 


ch jest moda na rozmowy z 


światem odi 
lè Mussalini'ego — Graziani, 


rolę łą 
PE 


rizonii, spirytyści wu 


jeh zdrajców, 
medium — de Gaullem i oddanymi mu ministrami z rz 
duchami” czarnego fus 
raé ma „amnvstionowany” ostatnia krwawy 


ngtońscy „materializują* gorliwie 


ajqc nacjonalistyczną, odwetową, zaborczą are 
więsień 

i odpowiedzialne stanowiska notorycz- 
brodniurzy wojennych — Kruppów, Flicków, Dietrichów i im podob- 


wylwalifikowanych  oprawcóto 


— w imię tych samych celów — 
posługując się w charakterze 
qdu Plevena. We 
ysmu, przy czym 


„Seunse* tego rodzaju odbywają się również w innych krajach przez 


A wyniki? Jak dotych 


„duchy” zgłaszają się usłużnie na. 


ey; 


brzęk dolara. 


=marshallizawanych i zwasalizowanych, 


as, są skromne — nawet znikome, 
Plonne są więc nadzieje nszyngtońsk 


ich spirytystów, Nio wszystkie 


B. D. 


Walkę o 


W pierwszych miesiącach po wejś- 
ciu w życie ustawy o zabezpieczeniu 
socjalistycznej dyscypliny pracy nie. 
usprawiedliwiona nieobecność uległa 
W ZPJG im. Wróblewskiego poważne. 
mu zmniejszeniu. Tak było do końca 
lipca, 1 oto sierpień przyniósł nagle 
zwyżkę absencji, Co stanowi tego 
przyczynę? 

Zaprzestano akcji 
uświadamiającej 

Przyczyn należy Szukać przede 
wszystkim w osłabieniu działalności 
aktywu partyjnego 1 związkowego, po 
wołanego przecież do czuwania nad 
słanem dyscypliny w zakładzie pracy. 
W sierpniu zaprzestano całkowicie pro 
wadzenia wśród robotników akcji 
uświadamiającej oraz zaniechano kon 
noli aksencji w zakładzie. 

A przecież uzyskano już dowody, że 
stałe  wprzytamnianie robotnikom 
szkód, wyrządzanych przez opuszcza- 
nie pracy bez usprawiedliwienia, oraz 
ścisła kontrola poważnie wpływają 
na poprawę dyscypliny wśród. załogi 
W okresie, gdy aktyw partyjny i związ 
kowy szedł po tej linii, odsetek nie- 
usprawiedliwione] nieobecności spadał 
Fystematycznie. Jednakże obecnie se 
kretarz podstawowej organizacji par- 
tyjnej tow: Bończyk przyznaje w rož. 
mowie z nami, że ostatnio działalność 
organizatorów grup partyjnych i agi- 
tatorów bardzo osłabła, 

Wielu agitatorów w ogóle zanied- 
bało swe obowiązki, niektórzy nawet 
nie przychodzą wcale na odprawy. 

Na ostatniej odprawie sekretarz 
podstawawej organizacji partyjnej zà- 


alarmował agitatorów o wzrastającej 


należy prowa 


liczbie opuszczonych godzin pracy wy 
lykając im zarazem słabą działalnoś 


Na terenie wykończalii ZPB 
im Stalina wiele mówi się i roz- 
prawia o oszózędności — ale nie 
zawsze te piękne słowa by 
wprowadzane w 
kich zakamarkach leży poroze 
canych przeszło 6 wagonów r 


nego rodzaju żelastwa i części ma 


Na rzecz walczącej Korei 


Podobnie, jak 11 lat temu fa- 
szyści hitlerowscy napadli na Pol 
skę, tak obecnie, idi adami Hit 
lera, faszyści amerykańscy zaata 
kowali spokojną ludność Korei. 

Solidaryzujac się z bohatersko 
walczącym ludem koreańskim, pra 
cownicy Zakładów PMS zebwali os 


tatnio 10.560 złotych, które prze- 
kazali na rzecz ludności Korei, bar 
ba zyńsko mordowanej przez gang 
sterów, bedących w służbie rządu 
Stanów Zjednoczonych, 


W. Latocha 
PMS 


dy 


Cóż z lego jednak, jeśli zaledwie po- 
łowa zespołu przybyła na zebranie, a 
pozostałym towarzyszom nie można 
było udzielić niezbędnych instrukcji. 
Nie wyciągano 
słusznych wniosków 
Mówiąc szczerze — to ani organiza 
cja partyjna, ani rada zakładowa nle 
orientuią się dokładnie, jaki jest istot. 


ny stan obacności w zakładzie, qd 
wydział personalny nie doręcza im co. 
dziennych imiennych wykazów osób 


nieobecnych. Tym samym nie mają 
możności wyciągnięcia konsekwencji 
po linii partyjnej czy związkowej w 
stosunku do opuszczających bez u= 
sprawiedliwienia dni pracy, 

Praca wydziału personalnego w 
ZPJG im. Wróblewskiego ogranicza 
się do papierkowej roboty, do sporze 
dzania list į wykresów, które niestety 
pozostają tylko w biurkn kierownika 
personalnego, Komisja kontrolna 
wprawdzie rozpatruje regularnie stan 
obecności, sporządza decyzje dotyczą. 
ce ukarania „notorycznych" łazików, 
lecz nie mobilizuje do walki z absen- 
clą kierownictwa oddziałów oraz maj 
strów, nie wymagając od mich ści- 
słego przestrzegania ustawy o dyscy 
plinie pracy, 


Słaba aktywność grup 


związkowych 

Kiedy pytamy przewodniczącego ra. 
dy zakładowej tow. Matusiaka jakie 
przedsięwziął kroki aktyw związko- 
wy i mężowie zaufania w celu zmniej 
szenia nieusprawiedliwionej nieobec- 
ności, tow, Matusiak, rozkłada beze 
radnie ręce i mówi: „Żadne, 
I to jest niestety prawda. W sierpniu 
zostały wyznaczone dwa terminy ode 


spondenci piszą 


Marnotrawstwo żelaza 


szyn. Chociaż o częściach tych 
wiadomo, że nie mogą być wy- 
kovzystane w produkcji, do ùj 
pory nie zostały: zakwalifikowa- 
ne, Jako złom, 


Straż Przemysłowa zobowiąza. 


ła się w Czynie Lipcowym ponie 
wierający się złom w ilości 
dwóch wagonów przygoto -= 


wać do zaludowania na wagony 
i zobowiązanie swoje wykonała, 


Nie ma jednak komu obecnie tym 


się zająć, by złom ten wywie: 
Centrali Złomu, która z 
skierowałaby gó to but, 


do 
kolei 


M. Marciniak 
ZPB im. J. Stalina 


scyplinę pracy 
dzić bez przerwy 
Skutki osłabienia czujności w ZPIG im. Wróblewskiego 


praw z aktywem związkowym, z pos 
wodu niedoslatecznej frekwencji żadną 
z nich nie doszła do skutku 

Wielu mężów zaufania ostatnio 
bardzo opuściło się w pracy. Tow. 
tow. Guga, Nałewajski, Walerysiak t 
innt nie przejawiają na swych oddzia- 
łach jakiejkolwiek aktywności. 


Dowiedzione jest, że tam gd: 
żowie zaufania sprawnie pra pra 
wie zupełnie wytępiono  łazikoślwo. 
Tak jest w oddziale wykończałpi, gdzie 
możówie zaujania, jak towtow, Ka. 
niecki, Więcek, Grabowski rzetelnie 
wypełniają swo zadania 

W tkalnt natomiast jest tylko jeden 
mąż zaufania, w kłótega grupie nie 
zdarzają się nieusprawiedliwione nb- 
sencje W tkalni nalwięcej osóh o- 
puszcza pracę, Odbija ślę to u- 
jemnie na jakości I ilości produkcji. 
Nie dziwnego, że tkalnia nie wypełnia 
planów jakościowych, 


Stracone godziny — to 
ukryte rezerwy 
zakładu 


W sierpniu zakłady na skutek ficz- 
nych nieobecności straciły przeszło 
4.000 robaczo-godzin Nie trzeba chy 
ba wyjaśniać jak wielkie straty po- 
niosła przez to produkcja. 

Przykre doświadczenia sierpnia po- 
winny stać się przestrogą dla kiero- 
wnietwa, organizacji partyjnej i rady 
zakładowej ZPJG im. Wróblewskiego, 
tymbardziej, że i początek września nle 
wykazuje poprawy na tym odcinku. 
Nieusprawiedliwiona nieobecność wy- 
nost przeciętnie 1 procent, Obok ko- 
nieczności zmobilizowania agilatorów 
oraz mężów zaufania, podniesienia 
czujności organizacji partyjnej i ak- 
tywu związkowego, trzeba także pod 
nieść odpowiedzialność kierowników 
oddziałów oraz majstrów, którzy po- 
winni drogą ścisłej kontroli, stosowa- 
nia metod wychowawczych, wyciąga- 
nia wniosków w stosunku do niesu- 
mieńnych pracowników — ustawicznie 
przyczyniać się do zmniejszenia nie- 
usprawiedliwionych nieobecności, Wy 
dział personalny winien być w zakła- 
dzie czułym aparatem nie tylko notu- 
jącym stan absencji, lecz zawiadamia- 
iacym o tym stanie wszystkie zainte- 
resowano instancje, Trzeba także, aby 
naczelne kierownictwo zakładu, odpo 
wiedzialne za ranlizację ustawy o s0- 
efalistycznej dyscypliny pracy częś- 
ciej organizowało odprawy z apara- 
tem kontrolnym i przeprowadzało kon 
lrolę wykonania postanowień ustawy 
we wszystkich oddziałach fabryki, 

Należy pamietać o tym, że jeden 
procent niensprawiedliwionej nieobec 
ności — to ogromne ukryte rezerwy 
zakładów. Wykorzystaniem tych re- 
zerw, zlikwidowaniem nieusprawiedli- 
wionej nieobecności winny się zająć 
jak najrychlej organizacja partyjna, 


le mę= 


rada zakładowa i kierownictwo ZPIG 
im, Wróblewskiego. 
M. Kordom. 


St, 


4 


Moa: ia Kasprzak — 
niezłommuy rewolucjonista 
(W 45 rocznicę bohaterskiej śmierci) 


rew ludowa płynie rzeką 0- 

gromną, bohaterstwo maso- 
we stało się chlebem codziennym, 
ofiar się już nie liczy, Ale i na tym 
tle olbrzymiego heroizmu i krwa- 
wego męczeństwa proletariatu pol- 
skiego, postać Marcina Kasprzaka 
odbija się, otleina ostrymi kontura- 
miś — ła we wrześniu 1906 ro- 
ku w rocznicę śmierci Kasprzaka 
Róża Luksemburg i dalej tak cha- 
rakteryzowsła postać  niezłomnego 
robotnika — rewolucjonisty... „Po- 
stać krzepka, sucha, muskułarna, 
skupiona w sobie, o żelaznym har- 
cie woli, o niezłomnej energii, o my 
ék surowej i niezmordowanie praen 
jącej, uosabiającej siłę, czyn i pro- 
stotę — siłę i czyn w milczeniu, bez 
frazesu, bez wahań 
Początki rewoluc 


nego wyrobnika wie, 
padają na okres dla naszego ruchu 
rewolucyjnego szczególnie M 
ale zarazem ci „ Pierwsza: part 
polskiej klasy robofniczej, któn 
stanęła na gruncie mark. 
szczerego internacjonalizmu 
Proletariat“ była organizacyj 
bita, Jej przywódca Ludwik Wa 
ski dogorywał w lochach Szlieszel- 
burga, najaktywniejsi działacze zgi- 
neli na stokach Cytadeli. 
W go to okresie przybywa do 
zawy, wprost æ pruskie- 
go więzienia, gdzie był osadzony 
jalistyczną agitację, młody rewo- 
ista poznański — Marcin Ka- 
sprzak. Wyszedł on z twardej prol 
tariach l 
MORAŁ konieczność rewolucyjnej 
at, że polska kla- 
o na drodze 
ej walki z cara- 


je zapałem i energią rzuca 
się w wir pracy, ods 


organizacyjna aopa- 
truje towarzy turę, Jako 
„Teofii”, „Ma zewskił ej 


je, „Ol 
wia się na zebraniach, dzieli się z 
towarzyszami swą wiedzą, szerząc 
ideę socjalizmu. D: jego niezmor 
dowanej działalności w rok po upad 
ku Pierwszego Emoietariata powsta- 
i a ujący do 
szczytnych tradycji wielkiego po- 
przednika, II Proletariat rozwija ży- 
wą działalność i wraz ze Związkiem 
Robotników Polskich kierowanym 
przez Juliana Marchlewskiego orga- 
nizuje w Kongresówce masy do 
walki, 
W miarę jal 

klasy robotniczej 


rośnie świadomość 
walka przez nią 
prowadzona przybiera coraz bar- 
deiej ofensywny, rewolucyjny i po- 
lityczny kierunek,  Tednocześn 
wzmagają się prześladowania, g- 
mienią znów zapełniają się rewolu- 
ejonistami. 
| Go mi opuścić kraj, 
gdyż żandarmeria nazywająca 


go „drugim Waryńskim” tropi go 
nieustannie, Udaje się do Londynu: 
Londyn był wówczas jednym ż 


ośrodków forfnującego się nacjona= | 


listycznego í reformistycznego nurtu 
w polskim ruchu robotniczym, któ- 
ry znalazł swoje wcielenie w po- 
wstałej w 1892 r. Polskiej Partii So- 
cjalistycznej. Kasprzak od pierwszej 
chwili zrozumiał, jak szkodliwa i 
niebezpieczna dla ruchu rewoluć 
nego jest działalność 
1 reformistów i wypowiedział 
bezwzględną walkę. 

Jako konsekw 
lista Kasprzak 
Siivoa voolude 


nacjonalistów 
im 


współprace 


„Wolna. Ro- 


sjać Wychowany w rewolucyjnej 
szkole, w duchu ędzynarodowej 
solidarności proletaj 


stwie broni polsk 


pracy politycznej i mizacyjnej 
m klasą robotniczą yyszystkich naro- 
dów zamieszkujacych Rosie. 


tworzących w Londynie | 


ĘPostawa Kasprzaka zaniepokoila 
nacjonalistów, strojących się 
w piórka socjalizmu. Wiedzi 


wielkim pasłuchem e 
botników w kraju cala fu- 
ią zwrócili się przet niemu uży- 

ac zatrutej wypróbowanej bro- 


ni — oszczer 
Jędrzejow 
opublikowa 
kument szkalujący dobre 
sprzaka, dokument pełen 
nych falszy rzutów. 
cych jade 
W chwili 
tu będącego ak 
sty politycznej, Kasprzak 
wał się na terenie Niemi 
zystkich stron posypały | 
odprawę 
a 


y ki. Feliks Perl 
i w kraju i zagranicą do 
imię Ka- 


tem nikczemnej żem | 
z 


zjdó= 


riatu, 


niemieccy. w. obronie | 


angielscy. 
Kasprzaka wystąpili na masowych | 


wiecach protestacyjnych robotnicy | 
Poznania | Wroclawia, niemieccy | 
socjaldemokraci umieścili w swym 
piśmie „Vorwąeris* w dniu 7 lutego 
1901 roku oświadczenie demaskują- | 
ve zarzuty i piętnujące tnsynuato 
rów. W pare lat później robotnicy 
niemieccy wysunęli kandydaturę 
Kasprzaka przy wyborach do parla 
mentu niemieckiego. W tym czasie, 
przy przekraczaniu granicy prus- 
kiej, Kasprzak dostaje sie do więzie 
nia, Wydany żandarmerii carskiej | 
zostaje osadzony w Oytadeli, skąd | 
po przeszło dwuletnim pobycie u- 
eleka. Pracuje na terenie Poznań- 
skiego 1 Górnego Śląska, pracuje 


w bardzo ciężkich warimkach i ży- 
je w okropnej nędzy, Nawołuje ma 
pracujące do nieustępliwej walk 
kapitałem, piętnuje zdradziecką 
rolę nacjonalistów w ruchu robo- 
tniezym, krzewi bojowe proletari: 
kie idee internacjonalizmu. 
ność jego wpływa ożywczo na roz- 
wój ruchu rewolucyjnego w zabo- 
rze pruskim. 
A" Kasprzak mimo czyhającego 
nań niebezpieczeństwa pragnie 
gorąco wrócić do Warszawy, pra- 
gnje jeszcze bardziej umocnić współ 
pracę z działaczami SDKP i L, z któ 
rymi nawiązał łączność już zagrani | 
cą. 
Rozum 
prawdzi 
cyjna, 
nacisk 


| 


, że SDKP i L fest partią 
e proletariacka i rewolu 
która zwslcza , nieubłaganie 
żywiołów ycia ch 


wej, 


| 


propaguje idee sojuszu zabo 


Pod powyższym tytułem 
„Prawda“ zamieszcza artykuł 
członka Akademii, I. Szarowa. 
zna nasza przeżywa 
wspaniałe dni — pisze Szarow. 
| Z inicjatywy towarzysza Stali- 
| na, Rada Ministrów ZSRR po- 

wzięła postanowienie w przed 
miocie budowy gigantycznych 
elektrowni wodnych na rzece 
Wołdze — Kujbyszewskiej 
Stalingradzki Z szybkością 
błyskawicy wi ta obiegła 
cały nieogarniony obszar kra- 
ju radzieckiego, stała się na- 
tchnieniem dla ludzi radziec- 
kich, wzruszyła i ucieszyła ich, 
wywołując uczucia dumy ze 
swej pięknej ojczyzny, z wiel- 
kiej partii Lenina — Stalina, 
która pewnie i wytrwale wie- 
dzie naród nasz do komuniz- 


zewska i Stalingradz- 
ka elektrownie wodne będą 
miały wybitne znaczenie dla 
rozwoju sił produkcyjnych spo 
łeczeństwa radzieckiego. Siła 
wodna Wołgi otwiera nowe 
perspektywy rozwoju przemy” 
słu socjalistycznego, transpor- 
tu i innych galęzi gospodarki 
naradowej. 

W związku z budową Kujby 


Działał a 


tników polskich z klasą robotniezą 
państw zaborczych. 

Robotnik — rewolucjonista o go- 
rącym sercu, człowiek czynu — czło 
wiek. którego nie zdołały złamać, 
ani oszczercza 
kampania rodzimej reakcji, ani dłu 
gie lata więzień — całym sercem 
Jgnie do SDKP i L i staje się je- 
dnym z najaktywniejszych jej człon 
ków 


Kasprzak po- 


ył roz 1904 gdy 
ił 


Króles- 
twi s 5 wiące jedną z naj 
bardziej placówek 


frontu rewolucyji 


dzi 


swą 
4 klasę robotni 


ratem 
nracowały dru! 


Dzień i noc 
bibuła podawana z rąk do rak roz 


chodziła się po kraju. Kasprzak sta 
nał przy maszynie drukarskiej skła 


Atac odezwy pierwszomajowe 
nia 27 kwietnia zaszedł fakt, 
który wstrzasnał całą Warsza- 
wa. Dom przy ul. Dworskiej Nr. 6 


na Czystem. gdzie znajdowała się 
drukarnia SDKP i L został otoczo- 
ny kordonem żandarmerii. Wdarł- 
szy się do wewnątrz 7anilarmi ste- 
roryzawali rodzine szewca Francisz 
ka Pawlaka i rzucili się do pokoju. 
w którym pracował przy drukarni 
Kasprzak. Posypały sie strzały. Kas 
przak z rewolwerem w ręku wraz 
z drugim towarzyszem usiłowali 
przedrzeć sie przez carskich zbirów. 
Gay- pieciu żandarmów ciężko ran- 
nych zwaliło sie na ziemię. reszta 
icznym strachu wycofała się 

iwastac z zewnetrznej 
strony dem. Zsinał oficer ochrany, 
rotmistrz  żandarmerit | Winniezuk, 
sztabskapiłan Ordanowski oraz jesz 
|eze trzech żandarmów. Mimo boha- 
terskiej obrony Kasprzak został o- 
bezwładniony. okropnie zbity i prze 
| wieziony do lochów Cytadeli. 

Strzały na Czystem wstrząsnęły 
klasą robotniczą. Masy pracujące 
Warszawy we wzhurzeniu wyległy 
na ulicę. SDKP i L wydała oder: 
wzywającą do demonstracji prot 
stacyjnych przeciw grożącemu Kas- 
przakowi wyrokowi śmierci. 

Po długim procesie, 8 września 
1805 roku wyprowadzono Kasprza- 
ka na stoki Cyladeli. Ostatnie jego 
słowa, które wykrzyknął przed egze | 
kucją brzmiały: „NIECH ŻYJE RE 
WOLUCJA*. 

Ten sam: okrzyk „niech żyje re. | 
wolucjał -rezbezmiewał wtedy potęż | 
nym. bainua „chórem na ziemiach 
Polski 1 Rosji. towarzyszy! hohater 
skim zmaganiom 1905 roku, zmaga- 
niom, które byly generalną próbą 
dla zwycięstwa Rewolucji Paździer | 
nikowej. 


gdy kłasa robotnicza Polski 


i krajowi 
Hz buduje swa szczęś 

ść — imię Marci 
nA Kasprzaka niezłomnego rewo 
Jucjonisty, wielkiego patrioty, boha 
terskiego robotnika, który całym 
swym życiem służył sprawie wyz- 
wolenia klasy robotniczej, drogie 
jest polskiej klasie robotniczej i na 
(rodowi polskiemu. Marcin Kas- 
przak należał do najlepszych 
nów ojczyzny, którzy byli pioniera 
mi wielkiej idei socjalizmu, którzy 
w oparciu o międzynarodowy ruch 
robotniczy, w sojuszu z bohaterską 
klasą robotniczą Rosji, walczyli o 
wyzwolenie społeczne i narodowe 


jmówali mieszicańe, 


fragment 


apeł 


Użyto w tytule termin „Blektra- 
cieplownia” dopiero od nieda- 
wna wprowadzony został do polskiego 
słownictwa technicznego. Nic zatem 
dziwnego, że wyraz ten nie jest znany 
szerszemu ogółowi i wymaga wyja- 
śnieni Otóż, elektrociepłownie są 
lo elektrownie, których zakres wy- 
twórczy obejmuje nie tylko wytwa- 
rzanie energii elektrycznej, lecz ró- 
produkcję ciepła, dostarcza- 
rego odbiorcom za pośrednictwem 
pary lub wody gorącej, rozprowadza- 
nej przy pomocy specjalnej sieci ru- 
rociągowej. 
Odbiorcami ciepła 
dynki mieszkalne lub też ogólnego 
znaczenia, jeśli tylko zostaną wypo- 
sażone w instalacje centralnego ogrze 
wania oraz zakłady przemysłowe, po. 
siadające częstokroć zapotrzebowanie 
nie tylko na ciepło dla celów ogrze- 
wniotwa, lecz również i na ciepło nie 
zbędne dla produkcji, czyli tzw. 
tamafonicśie zapotrzebowanie cie- 
pła. 
Centralizacja zaopatrzenia w ciepło 


mogą być bu- 


narodu polskiego. 
J. Kuczewska | 


szewskiej i Stalingradzkiej e- 
lektrowni wodnych — czytamy 
dalej w artykule — ogromne- 
go rozmachu nabiera sprawa 
nawodnienia obszarów, nawie- 
dzanych przez posuchę. Kuj- 
byszewska elektrownia wodna 
wyprodukuje dla nawodnienia 
obszarów zawołżańskich 1.500 
milionów kiłowatgodzin ener- 
gii elektrycznej, dzięki czemu 
można będzie nawodnić co naj 
mniej milion ha ziemi, 

Budowa elektrowni Stalin- 
zradzkiej rozwiązuje jedno z 
iejszych zagadnień go- 
spodarki naradowej — zagad- 
nienie nawodnienia i zaopatrze 
nia w wodę terenów przykas- 
ich. 
Stalingradzka elektrawnia wod 
na wyprodukuje dla potrzeb 
gospodarki rolnej obwodów sta 
lingradzkiego i astrachańskie- 
ga dwa miliardy kilowatgo- 
dzin energii elektrycznej rocz- 
nie. Łącznie Kujbyszewska i 
Stalingradzka elektrownie wod 
ne umożliwią nawodnienie i za 
opatrzenie w wodę około 14 mi 
lionów ha ziemi. 

Jakie korzyści przyniesie sô 
cjalistycznej gospodarce rolnej 
nawodnienie tych olbrzymich 


zapewnia miastom wielkie korzyści 
zarówno pod względem wygody, jak 


Wspaniały plan nawodnienia pól radzieckich 


Na zdjęciu od red 


y naszego miasta przedsta: 
ym wiecu. zgromadziło 
auat delegacji 


a wielkiej 


mej 


t netto Tak więc nie 
jigców, oraz poszcze 
A SR Wro stają się zbędne 
wobec zastąpienia ich przez urządze= 
nie ciepłowni o niemal bezdymnym 
spalaniu; transport kolejowy ruguje 
z ulic źródło kurzu i pyłu, jakie sta- 
nowią tysiąca wozów, dostarczających 
paliwo oraz wywożących 
piół; ponadto, jak to si 
ba,  rózqałeziona sieć 


rurociągów 
sprzyja rozpowszechnieniu centralne- 


go ogrzewania i instalacji gorącej 
wody użytkowej, co przyczyni Się 
do poprawy warunków bytowych Ju- 
dności, w szczególności zaś — do 
ułatwienia prowadzenia gospodarstwa 
domowego, sprawy tak ważnej dla 
kobiet, pracujących zawodowo. 
Towarzyszą temu wielkie korzyści 
materialne, urządzenia bowiem cie- 
płowni pozwalają na znacznie wydat- 
niejsze, miż w instalacjach indywi- 
dualnych, zużyłkowanie paliwa, po- 
nadto zaś urządzenia te — w przeciw 
stawieniu do większości instalacji in- 


nie paliwa odpadkowego, a więc naj- 
tańszego, Zarazem ulegnie znacznemu 


obszarów? Przede wszystkim 
podniesie to niewymownie kul 
turę rolnictwa, zapewni stałe 
wysokie urodzaje upraw zbożo 
wych, technicznych i trawi 
stych na ogromnych obszarach 
pomiędzy Wołgą i Donem, 
Wołgą i Uralem. 

W roku 1946, nawiedzonym 
największa posuchą na prze- 
strzeni ostatniego półwiecza, 
liczne kołchozy zawołżańskie 
osiągały po 20 — 30 i więcej 
cetnarów zboża z każdego hek- 
tara nawadnianych pól. 

Wraz z przejściem na nowy 
system irygacyjny, ogólne zbio 
ry zbóż z miliona hektarów 
przeznaczonych do nawodni 
nia, osiągną kilkaset milionów 
pudów rocznie. Siła wodna Woł 
gi będzie również potężnym 
czynnikiem, sprzyjającym dal- 
szemu rozwojowi uspołecznio- 
nej hodowli bydła. 

Przykaspijskie okręgi hodowli 
bydła, nizina Sarpińska, okręgi 
czarnoziemu i stepu Nogajskie- 
go, sądząc z obliczeń wstęp- 
nych, otrzymają ponad milion 
hektarów pastwisk, z przecięt- 
nym urodzajem co najmniej 50 
— 60 cetnarów - ha. Da to 5 


milionów ton wysokogatunko- 
wego siana, co zapewni na o- 
kres zimowy paszę dla kilku 
milionów sztuk bydła. 

Na bazie energii elektrycznej, 
jaką kołchozy, sowchozy i sta- 
cje maszynowo - traktorowe 
będą „czerpały z  Kujbyszew- 
skiej i i Stalingradzkiej elektrow 
ni wodnych, ogromnie wzro- 
śnie poziom mechanizacji pro- 
dukcji rolnej; energia elektrycz 
na znajdzie szerokie zastosowa 
nie przy robotach w polu, pra- 
cach na farmach hodowlanych 
oraz przy innych procesach pra 
cochłonnych, 

Gigantyczne prace w zakre- 
sie nawodnienia stepów i zao- 
patrzenia ich w wodę, w połą- 
czeniu z ochronnymi pasami 
leśnymi i stosowaniem plodo- 
zmianu polowo - łąkowego, u- 
lepszą warunki klimatyczne ni 
zimy przykaspijskiej będącej 
dotychczas jednym z głównych 
Źródeł wysuszaj: 
Oznacza fo, że nawiedzane 
przez posuchę na wpół pustyn- 
ne okręgi nadwołżańskie i przy 
kaspijskie staną się okręgami 
kwitnącego, intensywnego rol- 
nictwa i hodowli bydła. 


ieli bohaterskiego ludu walczącej 
się ponad 12,000 młodzieży i delegatów za- 
oreańskiej, ppłk, Kan Buk, Z prawej — pre- 


dywidualnych — umożliwiają ©pała- | s 


|--. | (jak już wspomniana, 


Młodzież koreańska w Łodzi 


Korei. 


hali „Włókniarza”, 


WIELKA ELEKTRO-GIEPŁOWNIA 


powstanie w Łodzi w ramach Planu 6-letniego 


Poprawa warunków bytu ludności — Kolosalne oszczędności 
na paliwie — Polepszenie warunków higienicznych 


zmniejszeniu zapotrzebowanie pracy 
ludzkiej ała obsługi urządzeń 

Korzyści te mogą być osiągnięte 
również przy scentralizowanym za- 
opatrzeniv w ciepło bezpośrednio z 
kotłowni dzielnicowych niezależnych 
od produkcji energii elektrycznej, 

Na czym jednak polega wyższość 
powiązania produkcji energii elek- 
trycznej z produkcją ciepła? 

Aby to zrozumieć, trzeba przede 
wszystkim zaznajomić się z waruhka- 
mi w których pracuja furhiny paro- 
we, napędzające prądnice w zwyk- 
lych elektrowniach cieplnych. 

Para, dopływająca do turbin, za- 
mienia na pracę mechaniczną zaled- 
wie około 2530 proc. uzyskanej W 
kotle energii cieplnej, podczas gdy 
całą pozostałość, tj. około 70-76 
proc. tej energii — unosi ze sobą pa- 
ra, uchodząca z turbiny, do tzw. 
kondensatora, czyli skraplacza. W 
urządzeniu tym, zapewniającym mo» 
żność stworzenia warunków, niezbę- 
dnych do wykorzystania jak najwię 
j części energii cieplnej pary dla 
zamiany w energię mechaniczną (przy 
najdalej posuniętym rozprężeniu pa- 
ty), następuje skroplenie pary dzieki 
zetknięcin jej z wadą chłodzącą, Cie 
plo, przekazane wodzie chłodzące) 
stanowiące o- 
koło 70—75 proc. ciepła, uzyskanego 
w kotle), — w przeważnej mierze 
tzw. utajone ciepło parowania — nie 
zostanie już wykorzystane i stanowi 
największa stratę bilansu energetycz- 
nego elektrowni, 

Inaczej dzieje się w elektrociepło- 
wni Tu rezygnuje się wprawdzie z 
najdalej posuniętego rozprężania pa- 


ry, z jednostki uzyskuje się więc 
mniejszą, niż w zwykłej elektrowni 
ilość energii elektrycznej, Para od- 


lotowa natomiast posiada wyższą tem 
neraturę f ciepło jej nie stanowi stra 
ty, lecz zostaje wykorzystane przez 
odbiorców, Dzięki takiemu powi 
zaniu produkcji obydwu rodzajów 
energi? uzyskuje się zatem olbrzymie 
oszczędności paliwa, zmniejszające 
rozchód na jednostke energii elek- 
trycznej w przybliżeniu do jednej 
trzeciej rozchodu paliwa. niezbędne- 
go w elektrowni zwykłe 

Jeśli nadto zważyć. kotły cie- 
płowni służą zarazem obydwu zakre- 
som produkcji, łatwo pojąć, że na 
wskazanej drodze uzyskuje się nie- 
zmiernie poważne oszczędności ró- 
wnież ma nakładach inwestycyjnych. 

Toteż zrozumiałą jest rzeczą, że 
Plan 6-letni przewiduje budowę sze- 
regu elektrociepłowni (po raz pierw- 
szy w dziejach polskiej energetyki za 
wódowej), które przyczynią się do 
wzrostu dobrobytu w Polsce i polep- 
szenia warunków życia w jej ośrod- 
kach miejskich, 

Nadmienić się godzi, że projektowa 
na obecnie w ramach planu elektro- 


Ciepłownia w Łodzi stanowić będzie 
jeden z najpoważniejszych w tym za- 
kresie ohiektów w kraju. 

inż, A. Zylber. 
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czynna codziennie w godz, 8-16 


W miedzielę 
ekipa „Jedynki” 


wyleżdża do Sulmierzyc 
W najbliższą niedzielę ekipa łącz 

ności miasta ze wsią z Fabryki Me 

bli Giętych Nr 1 w Radomsku wy- 


jeżdżą do gromady  Sulmierzy- 
ce. Poza tym- ekipa „Jedyn- 
ki* nawiązała ostatnio ścisłą 


łączność z ludnością gromad Bogu- 
miłowice i członkami spółdzielni pro 
dukcyjnej Woli Wydrzynej. W cza 
sie niedzielnego wyjazdu przewidzia 
ne jest omówienie z ludnością Sul- 
mierzyc aktualnych zagadnień poli- 
tycznych i zadań, które nakłada na 
mieszkańców miasta i wsi Plan 
6-letni 


«| racjonalna 


Organizacja partyjna Zakładu Nr. 9 


mobilizuje załogę do wykonania zadań Planu 


Zadania przypadające załogom 
radomszczańskich zakładów pra- 
cy w ramach Planu 6-letniego są 
omawiane prawie na każdym ze- 
braniu organizacji podstawowych. 
Towarzysze analizują sytuację na 
odcinku produkcji, starając się wy 
łowić wszystkie istniejące jeszcze 
niedociągnięcia i wysuwają pro- 
jekty, mające na celu przyspie- 
szenie realizacji planów produk- 
cyjnych, 

Również i na ostatnim zebraniu 
organizacji podstawowej przy Za 
kładzie Nr 9 w Radomsku towa= 
rzysze szczegółowo rozważali mo- 
żliwości produkcyjne zakładów i 
zwrócili uwagę na niedociągnię- 
cią, które, ich zdaniem, opóźniają 
cykl produkcji. 

Tow. Mrówczyński w wygłoszo 
nym releracie na temat Planu 
6-letniego szczegółowo zapoznał 
zebranych z jego wytycznymi, 
podkreślając, że realizacja Planu 
przyczyni się do uprzemysłowie- 
nia naszego kraju, do rozbudowy 
gospodarki narodowej, a co za 
tym idzie do poprawy warunków 
bytt mas pracujących, Tow. 
Mrówczyński wskązał na to. że 
podstawą wykonania zadąń przy- 
padających w Planie 6-letnim jest 
odarka surowcem 


i materiałami pomocniczymi, pod 
niesienie wydajności maszyn oraz 
zwiększenie wydajności pracy. Dla 
tego też załoga Zakład nr 9, pra- 
gnac przyspieszyć realizację przy 
padających jej zadań w Planie 
6-letnim winna szczególną zwró- 
cić uwagę na zagadnienie oszczęd 
ności, należyte wykorzystanie ma 
szyn, zmniejszenie odpadków su- 
rowca, przez rozwój współzawod- 
nictwa zwiększyć wydajność pra- 
cy, otoczyć troskliwą opieką ruch 
racjonalizatorski. , 

akłać mógł należycie wy- 
ẹ ze stojących przed nim 
zadań, cała załoga i każdy z Oso 
bna pracownik winien by za- 
poznany z planem zakładu. Uła- 
twi to wykrywanie wszelkich nie 
dociągnięć — powiedział, zabiera- 
jąc głos w dyskusji tow. Wacław 
Oziomek. — Aktyw partyjny — 
podkreślił on — winien żywo in- 
teresować się naradami t 
nymi į dopilnować, aby w 
uchwały podjęte na naradach, by 
ły w pełni realizowane, 

Tow. Konstanty Sonacz, zabie- 
rając głos w dyskusji, zwrócił u= 
wagę na to, że obowiązkiem towa 
rzyszy jest śledzenie ża wykona- 
niem planów produkcyjnych zakł 


du. Przyspieszając realizację pla- 


Nowy regulamin uczniowski 


w szkośach ogólnokształcących 


Z dniem 1 września br. wpro- 
wadzony został wszystkich 
podstawowych i średnich szko- 
łach ogólnokształcących nowy re- 
gulamin uczniowski, dostosowany 
do socjalistycznych założeń wy- 
chowawczych. Regulamin ten usta 
la zadania į obowiazki uczniów w 
szkole oraz reguluje ich zachowa 
nie poza szkołą. 

„Zadaniem ucznia w szkole jest 
é się systematycznie i pilnie 
oraz wytrwale pracować nad so- 
bą, aby wziąć jak najpełniejszy 
udział w budowie Polski Socjali- 
stycznej i móc w ścisłej więzi z 


i brać udział w publicznych zaba- 
wach dochodowych i dancingach. 

Specjalny punkt zobowiązuje 
młodzież do udziału w życiu spor 
towym oraz zabrania uczniom pa 
lenia tytoniu i używania napojów 
alkoholowych, 

Regulamin ustala liczne nagro- 
dy dla uczniów wyróżniających 
się wzorowym „zachowaniem, po- 
stępami w nauce Ë pracą spole 
ną oraz kary dla młodzieży naru 
szającej przepisy regulaminu. 


Szeroka skala nagród obejmuje 
od wyróżnienia przez nauczyciela 
lub opiekuna klasy — aż do dy- 
plomu przodownika nauki i pra- 
cy społecznej, upoważniającego 
do wstępu na wyższe uczelnie bez 
egzaminu. 

Jako kary stosowane będą: u- 
pomnienie ucznia przez nauczycie 
la lub opiekuna klasy — aż do za 
wieszenia uczniów szkół średnich 
w prawach ucznia na okres od 1 
do 3 lat. 


masami pracującymi całego świa 
ta skutecznie zwalczać wrogów 
pokoju i socjalizmu — czytamy 
we wstępie regulaminu. — Uczeń 
winien brać udział w życiu spo- 
łecznym szkoły. być koleżeńskim, 
pomagać innym w nauce i pracy, 
otwarcie krytykować i przezwy- 
ciężać błędy własne i błędy kole- 
gów, szczególnie tych, którzy swą 
postawą obniżają poziom szkoły”, 

Precyzując obowiązki ucznia w 
szkole, regulamin dużo uwagi po- 
plinie pracy i nauki, 
szanować dobro 
społeczne, jako wspólną własność 
ich ludzi pracy, uczy 
szacunku dla nauczycieli 
i wychowawców, 

W życiu poząszkolnym regula- 
min zobowiązuje uczniów do god 
nego reprezentowania szkoły Pol 
ski Ludowej. Postanowienia tej 
części regulaminu uczą młodzież 
szanować ludzi pracy, nakładają 
na ucznia obowiązek okazywania 
rodzicom pomocy w wychowaniu 
młodszego rodzeństwa oraz mó 
wią o zachowaniu się, młod 
ży szkolnej w miejscach publicz- 
nych. M. in. regulamin zabrania 
uczniom przebywać w zakładach 
gastronomicznych po godzinie 20 


Przy »Jecdymce« 


powstało koło spor'owe 

Ostatnia przy Fabryce Mebli Gię 
tych Nr 1 w Radomsku powołano 
do życia koło sportowe. które nale 
żeć będzie do Zrzeszenia Sportowe 
go „Llnia”. Zrzeszenie to skupia 
wszystkie kluby sportowe przemysłu 
drzewnego i chemicznego. Koło spor 
towe w Fabryce Mebli Giętych ist 
nieje już od dnia 1 września br. 
Działać przy nim będzie sekcja lek: 
koatletyczna i sekcja piłki ręcznej 
Ostatnio sportowcy „Jedynki“ otrzy 
mali już część koniecznego sprzętu 
od Zarządu Okręgowego Zrzesze- 
nia Sportowego „Llnia” w Łodzi. 
Narazie na przeszkodzie w tozpo- 
częciu treningów stoi brak własnego 
Boiska. Spodziewać się jednak nale 
ży, że z pomocą przyjdzie sportow 
com „Jedynki” klub sportowy „Stali 
przy „Metalurgii* 1 umożliwi im u- 
prawianie treningów na swym boi- 
sku. 


Zbliża się okres wykopków ziem 
niaczanych i zbioru buraków. W 
związku z tym Zarząd Centralny 
Państwowych Gospodarstw Rol- 
nych w porozumieniu z Zarządem 
Głównym Związku Robotników 
Rolnych wydał polecenie otocze- 
nia należytą | troskliwą opieką 
przybywających na sezonowe pra- 
ce do PGR-ów robotników sezo- 
nowych. Poszczególne rady zakła- 
dowe. kierownicy gospodarstw. 
dyrekcje zespołów PGR*owskich 
muszą od chwili przybycia aż do 
zakończenia sezonu, zapewnić ro- 
botnikom właściwe wyżywienie, 
mieszkanie i opiekę lekarską. Po* 
stanowienia umowy zbiorowej dla 
onowych muszą 
łniane. Zachodziły 
bowiem wypadici w państwowych 
gospodarstwach rolnych, znajduja* 
cych się na terenie województwa 
łódzkiego, że robotnicy sezonowi 
nie byli otoczeni właściwą opieką. 
Rady zakładowe oraz delegaci nie 
troszczył się o to, w jakich wa- 
runkach mieszkają robotnicy se- 
zonowi. czy w stosunku do nich 
wypełniany jest należycie układ 
orowy itd. 


l 


Weżmy dla przykładu zespół 
PGR Czerniew w powiecie łówie* 
kim i postarajmy się zanalizować. 
czy Rada Zakładowa tego zespołu 
wlaściwie pracuje, 

Na terenie zespołu jest zatrudnio” 
nych 364 pracowników, w tym 332 
robotników fizycznych. Do Związ- 
ku Zawodowego Robotników Rol- 

nych nal jedynie 212 robotni- 
ków. Niwki się odrazu pytanie, 
dlaczego tak mała ilość robotni- 
ków została wciągnięta do związ- 
ku. Okazuje sie, że Rada Żakłado- 
wa, a zwłaszcza delegaci Rady po- 
szczególnych gospodarstw, nie zro 
bili = czego w kierunku rozpropa* 
gowania wśród robotników roli 
związku zawodowego. nie starali 
się wciągnąć do organizacji związ- 
kowej robotników sezonowych, 
których jest bardzo dużo. Zebra- 
nia związkowe, na któ: ych robot- 
nicy mogliby dzielić się swymi 
spostrzeżeniami, bolączkami, na 
których wskazywaliby drogi po 
prawy bytu robotników, organizu- 
je sie rządko. Wprawdzie dość cze 


sto odbywają sie narady produk 
cyjne. ale przecież narada produk 
cyjna nie jest tym samym co ze 
zkowe. W wyniku bier 
nego stanowiska Rady Zakłado” 
wej, niczego nie robi się w. kie- 
runku zabezpieczenia robotnikom 
stałym i sezonowym  należy:vu 
warunków mieszkaniowych. Miesz 
kania w całym zespole Czerniew 
wymagają remontu, natom w 
gospodarstwie Długie mieszkania 
do remontu w ogóle się nie nada- 
ja. Trzeba wybudować zupełnie 
nowe izby, ale... tego nikt z Rady 
Zakładowej nie domaga się ad dy* 
rekeji zespołu, 


W gospodarstwie Długie bardzo 
złe warunki mieszkaniowe mają 
także robotnicy sezonowi. Kie- 
równik gospodarstwa Długie, 
i delegat Rady Zakładowej nl 
go nie zrobili, by te warunki po- 
prawić, 

Podobnie i Rada Zakładowa ni- 
czego nie robi, aby uaktywnić pra 
cę świetlic, mimo, że w pięciu 
świetlicach nie ma kierownikó 
Dziwne przy tym zajmuje stano- 
wisko, r bo zamiast wyszukiwać i 


Zbierajmy zioła 


Powiatowy Związek Gmin- 
nych Spółdzielni „Samopomoc 
Chlopska" w Radomsku zwraca 
się z apelem do mieszkańców na 


szego miasta i powiatu, aby 
tapili masowo do zbiera- 
i ziela pokrzj Do- 


s zbieraniem li po- 
y interesowała się jedynie 
mała ilość osób, mimo że zbić 
ten przynosi znaczne korzyść 
i nie wymaga dużego wysiłku, 


PZGS w Radomsku zawiada- 
mia również, że zakupuje inne 
zioła, jak owoc dzikiej róży, 
owoc głogu, ziele rdestu ptasie- 
go, korzeń mniszka lekarskiego, 
kwiat krwawnika. owoce bzu 
czarnego. główki makowin oraz 

ie bieluma. Zioła te należy 
dostarczyć w stanie czystym i 
suchym. Punkt skupu ziół 
mieści się przy PZGS Radom- 
sko, ul. Dobryszycka 2, referat 


i 


zielarski, 


nów produkcyjnych bierzemy 
czynny udział w walce o ugrun- 
towanie trwałego pokoju, 

Tow, Jan Błosiński zwrócił u= 
wagę na terminowe oddawanie 
kart akordowych. Często zda 
się, że poszczególni pracownicy 
karty akordowe oddają wtedy, kie 
dy dana sztuka produkcji jest już 
odesłana. Nie oddawanie w czasie 
kart akordowych uniemożliwia 
kierownietwu technicznemu obli- 
czanie czasu zużytego na produk: 
cję danej sztuki i utrudnia obl 
czanie norm technicznych. Dlate= 
go też towarzysze pracujący na 
poszczególnych działach produk- 
winni na ten fakt szczególną 


zwrócić uwagę. 
W toku dalszych obrad towa- 


6-letniego 


rzysze zwrócili uwagę na zagad- 
nienie dyscypliny pracy. Jak wy- 
nika z licznych wypowiedzi, pra- 
ca ta nie przedstawia się dobrze 
w Zakładzie Nr 9, Szczególnie 
młodzież nie przestrzega ustawy 
o zabezpieczeniu socjalistycznej 
dyscypliny pracy t dlatego nale- 
ży aby aktyw partyjny prowadził 
wśród młodych robotników akcję 
uświadamiającą na tym odcinku 


Zebrani postanowili zwrócić 
większą uwagę na zagadnienie 
szkolenia zawodowego, otoczyć 


opieką tych pracowników. któr: 
wykazują inicjatywę i sumie: 
ność, a przede wszystkim pod- 
nieść poziom ideologiczny wśród 
partyjnych i bezpartyjnych człon 
ków załogi 


y 


Obecnie weszliśmy w okres prze 
wozów jesiennych, w okres, który 
wymaga od pracowników  kolejo- 
wych zwrócenia uwagi na uspraw- 
nienie taboru kolejowego. W związ 
ku z powyższym przed kilku dniami 
odbyło się zebranie pracowników 
stacji kolejowej w Radomsku, na 
którym omówiono zadania przy- 
padające pracownikom odcinka 
kolejowego w Radomsku. 

Między innymi zwrócono uwagę 
na to, że należy skrócić czas pod- 
stawiania wagonów na punkty wy- 
łądunkowe oraz natychmiast zawia 
damiać firmy, dla których ładunek 
t przeznaczony. Pracownicy sta- 
kolejowej w Radomsku postano 
wili, że dołożą starań, abv każdy 
wagon był w tym samym dniu wy- 
ładowany, załadowany i wysłany w 
drogę. 

W związku z powyższym koleja 
rze radomszczańscy zwracają się 2 
apelem do wszystkich zakładów pra 
cy, firm i instytucji, aby poprzez 
sprawne wyładowanie i załadowa- 
nie towaru ułatwiły im. wykonanie 
| tego zadania. 


0 należytą pracę rad zakładowych 


w PGR «cha 


szkolić aktywistów świetlicowych 
ód robotników, stara się ich 
é wśród pracowników umy* 

Nie we w: kich oczy 
'PGR-ach ady zakłado- 
we źle pracują. Dobrą pracę Rady 
Zakładowej widzimy w gospodar- 


h |stwie Sekursko, należącym do ze” 


społu Cielętniki, w powiecie ra* 
domszczańskim. Tu delegaci stale 
troszczą się o robotników, dbają 
0 dzieciniec. Troszczą się o to, by 
LZS zaopatrywany był należycie 
w sprzęt sportowy. by przeprowa“ 
dzane były remonty mieszkań ro 
kotniczych, aby świetlica mlała 
odpowiedniego kierownika, aby 
książki w bibliotece nie leżały bez 
użytecznie, aby organizowane by* 
ty ku dla analfabetów itd. 

i takie rady zakładawe 


swą uwagę na jednym 
zagadnieniu, zapominają o przy- 
pilnowaniu innych odcinków swe 
gò działania. Tak jest w zespole 
PGR Rogów, w powiecie brzeziń- 
skim. Rada Zakładowa, zajmując 
się ostatnio bardzo aktywnie spra- 
wami produkcyjnymi, prawie ż 
nie zwracała uwagi na brak a 
tywności komitetu wspólzawod 
twa. A komitet zaniedbał wiele 
spraw. W wyniku bezczynności 
komitetu współzawodnictwa i nie 
interesowania się Rady Zakłado* 
wej pracą tego komitetu nie wy* 
korzystano funduszu nagród w wy 
sokości 207 tysięcy złotych. A przo 
downicy byli... 

Istniejące w pracy rad zakłado: 
wych niedociągnięcia muszą być 
zwłocznie usunięte. Ba da 
praca rady zakładowej detyd 
w póważnej mierze o wartunkacn, 
w jakich żyją w PGReach robote 
nicy roln. Od warunków tych 
zaś zależą wynik! pracy robotni* 
ków i calego zespołu. 


RODOGOOI 


Pracownicy stacji kolejowej 


usprawnią przebieg przewozów jesiennych 


Postanowiono również zwrócić 
uwagę na należyte wykorzystanie ła 
downości wagonów, Dotychczas zda 
rzało się, że niektóre radomszczań- 


Liceum Administracyjne 


odnowione 

Budynek, w którym mieści się 
dawne Gimnazjum Handlowe, prze 
mianowane obecnie na Państwowe 
Liceum Administracyjne został w o- 
kresie ferii letnich gruntownie wyre 
inontowany. Sale wykładowe zosta- 
ły odświeżone, jak również klatki 


schodowe. tak że całość sprawia 
estetyczne wrażenie. Podwórze 
szkolne zostanie ogrodzone siatką 


drucianą, a dojście do szkoły zabru- 
kowane. 


-Re 


Dlaczego stypendia 


nie sq regularnie wypłacane 

Ostatnio przy  Bpółdzielni 
„Czyn“ w Radomsku zorganizo 
wany został kurs szkoleniowy, 
na którym 50 uczestniczek, ko- 
biet które dotych: nie praco- 
wały, uczy się przyszłego zawo- 
du. Kursistki otrzymują w cza- 
sie trwania nauki stypendia w 
wysokości 7.000 miesięcznie. 
Niestety jednak stypendia te 
nie są wypłacane regularnie, a 
ponadto część sumy zostaje za- 
trzymana bez podania powodu. 
Należało by, aby Wydział Pra- 
ty przy se ewód 


skie zakłady pracy nie zwracały na 
to uwagi. Były wypadki, że na wa- 
gon o pojemności 15 ton ładowana 
zaledwie 3, czy 4 tonv. W okresie 
przewozów jesiennych fakty takie 
nie mogą mieć miejsca 

Radomsko 


Narodo' interesował się tą 
sprawą i zJikwidował pow; 
niedociągnięcia które wynikły 
napewno z czyjegoś biurokra- 
tyzmu. 


. 
Stanisław Chybała 


Sąd Grodzki karze łazików 


Ostatnio Sąd Grodzki w Ra- 
domsku za nieprzestrzeganie 
ustawy o zabezpieczeniu socia 
listycznej dyscypliny pracy uka 
ał szereg osób zamieszkałych 
na terenie naszego miasta, : 

Pracownika Fabryki Mebli 
dama Purgała 
zamieszkałego przy ul, Kolejo- 
wej Nr 3, za opuszczenie kilku 
dni roboczych bez uspra awiedli- 
w. ienia skazano na przymuć { 
pozostawanie w dotychezas 
wym miejscu pracy przez okres 
jednego miesiąca, z jednocze: 
snym potrąceniem przez ten 
okres 10 proc, od poborów. 

Zofię Kaczmarek, pracownicę 
firmy „Fameg“, zamieszkałą w 
Radomsku na Kowaloweu uka- 
rano za opuszczenie dwóch dni 
roboczych potrąceniem 10 proc. 
od poborów przez okres jedne- 
go miesiąca, Zofia Kaczmarek 
będzie musiała pracować w do- 
tychezasowym miejscu pracy 
przez ten okres 

Wśród ukarar 
strzeganie 


Młodzież ZMP 
w walce ze spekułacją 


Młodzież powiatu radomszczań- 
skiego zorganizowana w szeregach 
ZMP wydatnie pomaga czynnikom 
administracyjnym naszego powiatu 
w zwalczaniu spekulacji, Ostatnio 
np. brygada kontrolna ZMP prze- 
prowadziła wspólnie z: czynnikami 
administracyjnymi kontrolę targu w 
gminie Pajęczno 

Wykryto wiele faktów uprawia- 
nia spekulacji, Między innymi w rę 
ce brygady młodzieżowej wpadło 
155 mtr. materiału oraz znaczna 
ilość obuwia pochodzącego z niele- 
galnego źródła. Wielu osobnikom 
trudniącym się nielegalnie handlem 
sporządzono protokóły. które zosta 
ły przekazane Komisji Specjalnej, 

Zdzisław Wroński, 


2.800.000 członków 


w gminnych spółdzielniach 
samopomocowych ' 


Na początku stycznia br gminne 
spółdzielnie zrzeszały ponad 2 milio 
sób Na 1 lipca br. zaś liczba 
wiejskich doszła do 


veh za nieprze- 
a bezpie 


pierwszym półroczu br. naj- 
większy wzrost liczby członków na 


stąpił w gminnych spółdzielniach 
woj. łódzkiego. 


czeniu socjalistycznej dyscy 
ny pracy znajduje 'i 
Wacław Rykalski, pracown 
Fabryki Mebli Giętych Nr 1 za- 
mieszkały przy ul. Żeromskie- 
go 12, Wyżej wymieniony za 
opuszczenie kilku dni roboczych 
bez usprawiedliwienia przymu- 
sowo pozostanie w dotychczaso= 
wym miejscu pracy na okres 
jednego miesiaca, z  jednócze- 


shym potrąceniem 15 proc. od 
pobieranego wynagrodzenia za 
ten 


zas. Niezależnie od powyż- 
zo Wacław Rykalski obcią- 
żony został kosztami postępo- 
wania sądowego. 


Remonty należy 


przeprowadzać gruntownie 


Wykorzystują 
okres letni przystąpiono w na- 
szym mieście do remontu znisz- 
czonych domów i mieszkań, Mię 
dzy innymi wyremontowano 
ostatnio dom przy ul. Reymonta 
gdzie przeprowadzono na- 


pogodę 1 


prawę dachów i kominów. Re- 
montu dachu nie przeprowadzo 
no jednak gr untownie. W cza- 
sie pierwszego deszczu (po prze 
prowadzonym remoncie) okaza 
ło_ się, 


że woda wprawdzie: nie 
J tak jak poprzednio stru 
mieniami, ale jednak przecieka 
i niszczy sufity i stropy. 
Należało by, aby firma, która 
remont przeprowadzała, jak 
najszybciej dokonała poprawek. 
Przy tej okazji zwrócić by nale- 
żało uwagę na to, aby remonty 
dachów  pirzeprowadzane były 
staranniej, 


Michał Szeliga 


Ogłoszenia drobne 


ZGYBIONO portfel skó. 
rzany zawierający  leqi- 
lymację zw. zaw. Ni. 
62011, legit, Zjednoczone 
qo Stronnictwa Ludowego 


Nr 075398, na nazwisko 
Półrola Bronisław, Ra» 
domsko, 85 


BIONO ` świadectwo 
szkolne wyd. w Kruszy- 
nie. Zasępa Jan, Kijów- 
Ładzii 


ZGUBIONO wymeldunek 
wyd przez gminę Kol 
le, na nazwisko Siemiński 


Henryk. 83 


Czytajcie i rozpowszechniajcie 


» GŁOS RADOMSZCZAŃSKI « 


Co pisało proso łódzka 


PORT ATEŃSKI PŁONIE 

W dniu wczorajszym w porcie 
ateńi ła się katastrofa. 
jakiej jeszcze notowano w hi 
storii, Mianowicie z angie 
statku - cysterny wyciekła 
dziewanie olbrzymia ilość benzyny. 
która rozlała się po całej zatoce P: 
reusu. W pewnym momencie benzy- 
na zapaliła się. 

Kilkanaście okrętów znajdujących 
się wówczas w porcie — stanęło w 
płomieniach. Osiem okrętów - cy- 
stern, wypełnionych również benzy- 
ną — eksplodowało z hukiem, Pod- 
ię dantej- 

skakali w pło 
ofiar jeszcze nie 


ni 


udało się ustalić, 


KTO ZWYCIĘŻYŁ 
W ARGENTYNIE 


buru jest współwłaścicielem wielu 
kopalń i rafinerii nafty, należących 
do bankierów nowojorskich. 
premier Santa Marina jest jednym 
z najbogatszych obszarników Argen 
tyny. 


LAPPOWCY 
HULAJĄ W FINLANDII 
Członkowie fińskiej partii faszy- 


słowskiej, tak zwani „lappowcy* 
uprotyadzili wczorajszej nocy rad- 
nego komunistycznego w mieście 


«Abo, Napastnicy wywlekli radnego 
w łóżka w koszuli, wywieźli na pobli 
skie pola itam skatowali w nie- 
ludzki sposób. 


TEATRY 


PAŃSTWOWY 
TEATR (M. STEFANA JARACZA 
(ul. Jaracza 27) 

Dziś, o godz. 19.15 sztuka Alek: | 
sandra Gergely pt. „Sprawa Pawia 
Esztęraga*. 

Zniżki ważne. 

PAŃSTWOWY V'EATR NOWY 
(ul. Daszyńskiego 34, tel. 181-34) 

Godz, 19.15 „Bohaterowie dnia po- 
wszedniego”, 


PAŃSTWOWY 
TBATR POWSZECHNY 
(uł, Obrońców Stalingradu 21 

tel. 150-36) 

Godziennie o godz. 19,15 komedia 
AL Fredry „Wielki człowiek do ma- 
łych interesów". Kasa czynna od go- 
dziny 10 — 13 i od 16, 


KINA 


ADRIA dla młodzieży (Stalina 1) 
„Oni maja Ojczyznę”. dod, „O ty- 

tuł mistrza”, godz. 16, 18, 20 

BAŁTYK (Narutowicza 20) 


„Maskarada“, dod. „Świat mlo- 
dych Nr 12%, g 19, 21 
(Dla dzieci powy: lat 12) 
BAJKA (Franciszkańska 31) 
„Pustelnia Parmeńska“, II seria, 
dod. „Przegląd sportowy Nr 3“, 
GDYNIA (Daszyńskiego 2) 
„Program Aktualności Nr 34" 
(Kronika „Racjonaliza- 


$r 37-50, 
Fal Maszyn 
„ godz. 15, 16, 17, 18, 


19, 20, 21. 
HEL (Legionów 2) Kino nie 
czynne z powodu remontu. 
MUZA (Pabianicka 173) „Sumieni 
dod. „Zielone wybrzeże”, godz 18, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) 
POLONIA (Piotrkowska 87) — 
„Dwie Brygady“, dod. „Korea“ 
godz. 16.30, 18,30, 20.30. 

(Dla dzieci powy: 
PRZEDWIOŚNIE (Żeromskiego 76) 
„O świcie”, dod. „Magnetyzm“, 

godz. 17,30, 20 

(Dla młodzieży 
ROBOTNIK ( 

„Pustelnia Parme seria, 

dod. „Młode skrzydła”, godz. 18, 

20. 


(Dia młodzieży niedozwolony) 
REKORD (Rzgowska 2) „Córka. ma 

rynarzać, dod. „Julian Marchlew- 

ski“, godz. 18; 20. 

(Dla dzieci powyżej lat 12) | 
ROMA (Rzgowska 84) „Dziś o wpół 

do jedenastej”, dod. „W piaskach 

starożytnego  Chorezmu”, godz. 

18, 20 

(Dla dzieci powyżej lat 12) 
STYLOWY (Kilińskiego 128) 

„Cztery pokolenia", dod. „Wietrze 

nie skał”, godz. 17.30, 20 

(Dla młodzieży powyżej lat 14) 


ŚWIT (Balucki Rynek 2) „Dni i no- 
A 


ce“, dod. „Człowiek z Wyso- 
kiej, godz, 18, 20. 
(Dla młodzieży powyżej lat 18) 
TATRY (Sienkiewicza 40, w ero: 
dzie) „Muzyka i miłość”, dod. „W 
Kraju socjalizmu“, godz. 16,30 
18,80, 20,30. 
(Dla dzieci powyżej lat 10) 
TĘCZA (Piotrkowska 108) „Klęska 
szpiega“, dod, „W lasach Meszcze 
ry“, godz. 16,30, 18,30, 20.30. 
(Dla dzieci powyżej lat 12) 


w dn. 8 września 1930 1. 


W podobny sposób odbyło się pór 
wanie radnych - komunistów w San 
Maria i w Poytis. 


„PEDICULUS CAPITIS“ 
ATAKUJE DZIECI SZKOLNE 
„Republika* w dłuższym artykule 
że w szkołach łódzkich pa- 
brud. Dzieci pizychodza na 
lekcje nieumyte, bo rodzice nie ma- 
ja pieniędzy na mydło. 


ra nęka dzieci w straszliwy Sposób, 


OBŁĄKANI 
NA ULICACH RADOMSKA 
Korespondent „Republiki“ donosi 


z Radomska. że na ulicach tego mia 


to powodują nieszczęśliwe Wy- 
padki, podpalenia itp, 
W powiecie rądomszczańskim włó 
bez opieki  kilkudziesięci 
ó którymi nikt się 


„głupi 
dotąd 


nie zajął. 


POLSKA MA KRÓLA! 


„pretendenta do tronu 
który obwieścił społeczeństwu, 
rozpoczyna panowanie pod i 
niem „Zygmunta Czwartego“, 


OWIERĆ MILIONA TUŁACZY! 

Gazety podają dane staty: 7 
dotyczące emigracji w ciągu 0: 
miesięcy 1940 roku. W czasie tym 
wyjęchały z Polski w poszukiwaniu 
chleba 253,422 osoby. 


TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA* 
19.15 „Córka pani Angot“. 
i ważne, 
TEATR LETNI „USA* 
(ul. Piotrkowska 94, tel. 272-70) 
Dziś teatr nieczynny. 
TEATK „ARLEKIN* 
(ul. Piotrkowska 152) 
Piątek, dn, 8 wiześnia 1950 roku, 


godz, 17, widowisko p. t. „Sambo i 
lew“, Kasa czynna od godz 10. 


TEATR „PINOKIO 
(ul. Konernika 16) | 
Godz. 9 do Widowiska zamknie | 


te wg zamówień dla szkół p. t. „Pan 
Tom buduje dom“. 


Chopina", godz. 15.30, 18, 20.30. 

(Dla młodzieży powyżej lat 14) 
WŁÓKNIARZ (Próchnika 16) 

„Skarb“, dod, „Sesja Światowej 

Feder. Kobiet w Moskwie”. 

godz. 16, 18,30, 20.30. 

(Dla dzieci powyżej łat 10) 
WOLNOŚĆ (Napój 

„SS Orzeł zaginął: 

obrażona ziemia”, godz. 16, 18, 20. 

(Dla dzieci powyżej lat 12) 
ZACHĘTA (Zgierska 26) 

„Świat się śmieje", dod. „Pokój 

zwycięży wojnę”, godz, 18, 20,30. 

(Dla dzieci powyżej lat 10) 


ednym z odcinków, na którym 
J podporządkowywania 
krajów Europy Zachodni 

mierykańskich podżegaczy wojen- 
je ze szczególna ją- 
ja, jest zagadnieni: sto 
handlowych tych krajów 
ZSRR i krajami demokracji lu- 


impenalistów amery 
ch zmierzają do możliwi 
malnego ograniczenia 
handlowej pomiedzy k 
mi. kapitalistycznymi, a 

obozu demokratycznego. 


nionym od USA krajom marshai 


| 
Listy te były co pewien cz 
szerzane i w chwili obecnej obej- 
mują tak „strategiczne“ artyku - 
ły, jak lekarstwa, igły gramofo- 
nowe itp. Wynik tej presji nie dał 
na siebie czekać, W porównaniu 
z 1947 rokiem, a nawet z latami 
nastephymi,. wymiana handlowa 
pomiędzy krajami Europy Zachod 


nie a Wschodniej w bardzo po- 
ważnym. stopniu zmalała. 
Ale ame im imperiali - 


stom, dażącym do całkowitego o- 
panowania gospodarki krajów 
marshellowskich, ten stan rzeczy 
wydał się jeszcze niezadowalają- 
cy. T oto przed tygodniem ustami 
Churchilla, jednego ze swych naj 
gorliwszych agentów na kontyneń 


WISŁA (Daszyńskiego 1) „Nasz 


chleb powszedni“, dod, „Mazurk: 


cie europejskim, przypuścili atak 


Waszyngton p 


ZE SPORTU 


Sport wyczynowy w Zduńskiej Woli 


W g AA Ca CJ CI uzdrowienia 
Organizacja partyjna, MRN, PRZZ i ZMP winny więcej uwagi poświęcić tej sprawie 


duńska Wola zyskała sobie w 
województwie łódzkim smutną 
aławę miasta kultywującego naj 
gorsze tradycje sportu burżuaz: 


go. 
Chuligańskie zachowanie się 
ści publiczności na 


zna 
r 


by widzów 
wych gości, 
jako metoda zast: 
ka i sędziów na wypadek 
własnych drużyn — to jeszcze nie- 
pełna lista stałych objawów złego 
zachowania się zduńsko - wolskich 
„sportowców“, 

Dodajmy do tego jeszcze znaczny 
pieniackiego, 


Sportowsy-odzieżowc: 
na odbudowę Warszawy 


Pracownicy Centralnego 
Przemysłu Odzieżowegó organizują 
dnia 8 września rb. o godz. 16.15 na 
stadionie ZS Włókniarz zawody piłki 
nej, pomiędzy drużynami CZPO a 
ZPO „Wólczanka”, 

W trakcie zawodów moc 
dziane 

Dochód z meczu przyznaczony na 
odbudowę Warszawy. 

Wstęp 50 zł. 


Zarządu 


niespo- 


nego, a nawet wręcz koltuńskiego 
zespołu, niektórych tzw. działaczy 
sportowych na życie sportowe tego 
miasta, a będziemy mieli pełny O- 
braz sportowych stosunków panu- 
jących w Zduńskiej Woli. 

1 to wszystko dzieje się w cza- 
sach, kiedy poprzez sport chcemy 
młodzież. Dzieje się 
ich, kiedy poprzez uma- 
owiony sport chcemy podnosi 
downictwo socjalistyczne i 


jejalistycznej kultury fizyc: 
nej, y 


Zaslanowmy sie 


jakie 
sportowe 


więc 


Naszym zdaniem, sklada się na to 
jele przyczyn, A oto kilka z naj- 
ważniejszych. 

Pierwsza przyczyna to brak 2v0- 


rony mazowych organiza 
społecznych. 


Trzecia przyczyna: to slabe wyni 


sko - wolskich z elementów szkodli 
wych dla naszego sportu. 


sk 


Sport w Chinach Ludowych 


g = 


Fragmenl z masowych popisów chińskich gimnastyków na stadionie 
w Pekinie. 


mae 03.400000090000404040060400006808091004300000040000004:04406440699024: 


pea 


Co usżyszymy przez radio 
1100 Koncert dla przodowników Wasi korespondenci pisza 


Program na piątek 8 września 

12.04 Wiadomości południowe. — 
Audycja pł. „Pier 
3,30 Audycja 
1430 Audycja szkol- 
na dla klas V—VII, 14.55 „Poznaje- 
wybrzeże", 15.10 Piet 
wskiego i Rimskij - Ko 
15.30 Audyc 1 


dlia świet 
cięcych — „Na rmaszu książ- 
1600 Dziennik popołudniów 
(2) CUSZ-u 
poczęły już pracę”. 16.35 
(È) Pieśni różnych narodów. — 


przeciwko ostatnim więzom han 
dlowym, łączącym kraje Europy 


handlowych między 
Brytanią. a Europą 
żądając natychmiasto 
wego zaprzestania eksportu wsze! 
kich maszyn i podobnych u 
łów do Związku Radzieckiego i 
kr 


na prasa brytyi 
že ustami hur- 
chilla przemówił amerykański 
partament Stanu. I tak konser- 
Mail* pisze, że 
ia} Chùrchill zo- 


rencji prasowe, 
chodnio-ewopi 
wzmocnić sys 
eksportem na Wschód". 

Zagadnienie handlu Wschôd-Za 
chód, ujawniając w całej swej bru 
talności presję USA na kraje 
je i zupełne nie 
się z żywotnymi interesa- 
h krajów, obnaża również 
głębokie sprzeczności, nurtu, 
obóz. imperialistyczny. 

W wyniku zgubnej dla krajów 


r 


pracy. 18.15 (Ł) Przemysl. chemic: 
w Planie 6-letnim“. 18.25 (b) Kon 


ny 


Kantata 
1 solistów. 


zykręca 


imarshallowskich polityki dyskry- 
rpi ich _ gospodarka, 
z się bezrobocie, w. 
uzależnienie od waszyngtoń 
dyktatorów. 

Ten stan rzeczy znalazł w: 
Sesji 


órej jej sekretarz wy- 


ekonomista szwedzki, 
Gamar Myrdal, bez ogródek 
adczył, że „ bez istotnego 0; 


nia wymiany chód - Za- 


|, Europa nie moż 
liczyć na uniezależnienie ad 
pomocy gospodarczej USA 


w reakcji 


można po: 
ZSRR i krajów demokr 
sle któr ż 


ki polityki d 
wej i jej eu 
nia. I tak „Manch 
dian* rzuca w 
tanie; „Czy jesteśmy gotowi 
zygnować z handlu ze Związkiem 
Radzieckim i Polska oraz przy 
jać wszystkie wynikające stąd 
konsekwencje, jak redukcja im- 
portu żywności i innych towarów 
z tych krajów?“ „Reynolds 
News“, nazywając wypowiedź 
Churchilla „glosem człowieka, któ 
rego ogarnęła panika“, zastana- 
wia się, „jak naród angielski o- 
kejdzie się bez żywności i surow 
ców impertowanych i opfacanych 


kryminacj 
tualnego pogłębie- 
ter Guar- 


/|dużą pomoc może okazać 


wreszcie czwarta przyczyna: 
brak jakiejkolwiek akcji wycho- 
wawczej i szkolenia ideologicznego 
w klubach i kołach sportowych 

Aby uzdrowić stosunki panujące 
w życiu sportowym Zduńskiej Woli 
należy naszym zdaniem: 

1. Starać się należy asunąć wy- 
mienione podstawowe braki drogą 
mobilizacji istniejących już nowych 
kadr działaczy sportowych, w czym 
Partia, 
ZMP. Miejska Rada Narodowa i 
Pow. Rada Zw. Zaw. 

2. Zacząć natychmiast pracę Wy- 
cehowawczą w klubach i kołach spor 
towych. 

3. Podnieść poziom pracy organiza 
cyjnej klubów i kół sportowych. 

4, Zmusić organizatorów imprez 
sportowych do pieczołowitego pod 
każdym względem ich  przygotowa 


1 


. Przy pomocy wzmocnionej służ 
by porządkowej i działaczy sporlo- 
wych radykalnie tępić wśród publi 
czności sportowej wszelkiego typu 
wichrzycieli i chuliganów. 

6. Wykluczyć poza ramy Życia 
sportowego ciasnych szowinistów i 
brutali jako zdecydowanych wro- 
gów socjalistycznego sportu. 

Jest pewńe, że przy, pewnym 
wkładzie pracy i sił, w mieście o ta 
kim składzie socjalnym, jak w Zduń 
skiej Woli, można szybko poprawić 
sytuację w dziedzinie sportu wyczy 
nowego. CS 

Pracę te trzeba rozpocząć niezwło- 


Do Bukaresztu wyjechała repre 
zentacja polskich lekkoatletów, któ 
ra weżmie udział w międzynarodo 
wych mistrzostwach Rumunii Za 
wody odbędą się w Bukareszcie, w 
dniach 9 i 10 bm. 

w skład ekipy wchodzi 9 zawo- 


fÍ | aników i 6 zawodniczek, Sa to: za- 


|wodnicy — Kiszka, Lipski, Buhl, 
Potrzebowski, Kielas, Puzio, Kor- 
ban, Hoffman M. Weinberg oraz za 
| wodniczki — Bregulanka, Minicka, 
KRuźmicka, Gębolisówna, Gburków- 
na i Moderówna. 

Jako trenerzy wyjadą z 


ekipą: 


Gassowski i K. Hoffman. Zawódsi- 
towarzyszy również dr. 


kom 


ciel GKKT' Rzeszot. 
Oprócz Polaków w zawodach mają 


wziąć udział Finowie (TUL), Wę- 
gr Francuzi (FSGT), Czechosło- 
wacy i Rumuni. 


Po zawodach w Rumunii lekkoa 
tieci polscy wyjadą następnie do 
Sofii. gdzie rozegrają 16 i 17 bm. 
miedzypaństwowe spotkanie z Buł- 
garią. Ekipę polską na ten mecz 


Ne 247 


Na ringu w Helsinkach 


ZSRR-Finlandia 16 : 0 


HELSINKI (PAP). — W Helsinkach 
odhyła się towarzyskie spotkanie bo- 
kserskie ZSRR — Finlan Zawa- 
dnicy radzieccy wygrali wszystkie 
walki. 

Największa niespodzianką meczu 
była przegrana w w. muszej przez 
ko, w I starciu znanego w Polsce z 
Jubileuszowego Turnieju PZB repre- 
zentanta Europy Hamalainena. 
Zwycięzca Fina jest młody zawodnik 
radziecki Stiepanow. 


W niedzielę gra 
tylko druga liga 


W nadchodzącą niedzielę odbędą 
się jedynie „rozgrywki piłkarskie o 
mistrzostwo drugiej ligi. W grupie za 
chodniej na pierwszy plan wysuwa sie 
mecz Widzewa w Gdańsku z tamtej- 
szymi Budowlanymi. Będzie to dla 
łodzian ciężka przeprawa, Sądząc po 
miejscach, jakie te zespoły zajmują w 
tabeli, faworytem będzie prawdopo- 
dobnie zespół gospodarzy. 

Kolejarz winien pokonać w Toru- 
niu zespół Budowlanych ze Świdnicy. 

Kolejarz w Bydgoszczy stol na stra 
conej pozycji: trudno mu będzie wy- 
walczyć nawet wynik remisowy Z 
Gwardią ze Szczecina. f 

Bzura w Chodakowie będzie miała 
trudne zadanie w przeprawie z druży 
ną Stali z Sosnowca, 

Związkowiec w Radomiu ma szanse 
wygrać z drużyną Kolejarza z Ostro- 
wa. 

W glupie wschadniej przewidziane 
sa następujące spotkani 

w Bytomiu: Ogniwo — Kolejarz 
(Przemyśl), w Częstochowie: Ogniwo 


— Ogniwo (Tarnów). w Katowicach: 
Stal — Związkowiec (Chełmek), w Lu 
blinie; Lublinianka — Włókniarz (Cze 
stochowa). 


Lekkoatleci nasi: 
startują w Bukareszcie i Sofii 


powiększy ok. 20-osobowy zespó: 
zawodników i zawodniczek, którzy 
w przyszłym tygodniu udadzą się 
bi rednio do stolicy Bułgarii. 


bozpośrednio do stolicy Bułgarii 

AZS organizuje próby 

na zdobycie odznaki 
SPO 


Zarząd Środowiskowy AZS organi- 
zuje w niedzielę próby na odznakę 
SPO na boisku Włókniarza. 

Wszyscy chętni, winni się zapisać 
w Zarządzie Środ. AZS. przy ul. Po- 
tudniowej 10 codziennie w godz. 16— 
18, 


Dnia 6 i 8 bm. odbędą się treningi 
na boisku dawnych „Zjednoczonych! 
w których zainteresowani winni wziąć 
udział. 

Sekcja Lekkoalletyczna AZS zawia 
damla, że treningi odbywają się w 
środy i piątki od godz. 17 na boisku 
dawnych „Zjednoczonych“, Zarząd 
Klubu AZS zawiadamia, że dnia 6 bm. 
o godz. 17 na boisku ZIES Unia odbę- 
dzie się zbiórka zawodników sekcji 
pilki recznej w związku ze zbliżają 


cymi się mistrzostwami Polski. 


„Sokoty lekkoatletycz 


Członkowie zarządu klubów sporto 
yeh: „Stal“, LZS Osmolin, LZS 
— Zduny w Zdw Woli wpadli 


na doskonały pomysł urządzania w 
godzinach popotu 


śrubę 


eksportem, a nie dolarami 
rych Wielka Brytania nie 


nii, ponieważ umożliwia zmniej - 
szenie jej deficytu dolarowego i 


utrzymanie dotychczasowego sta 
nu zatrudnienia”. 

Wypowiedź Churchilla zapo- 
szątkowała polemii hill— 


Attlee, k 
sznie stwierdza „Time: 
„bezpodstawną, gdyż 
me ma żadnych różnie pomiędzy 
Churchillem a Attlee“. 
Wypowiedź Churchilla raz 

zé ukazała, tak opinii b 
jak i opinii innych k 
marshallowskich, postępując, 
tes wasalizacji krajów in 
lowskich i zupełnego podporzad 
kowania ich wojennym celom im 
perialistów. 
inst gwałt 


możliwościa dalszego ogranicze - 
nia stosunków handlowych ze 
Wschodem, zaniepokojonej zgub- 
nymi dla Anglii skutkami tej po- 
lityki, to jeszcze jedna oznaka 
rosnących sprzeczności w Jonie 
obozu imperialistycznego. 


ne” w Zd.Woli 


Popisy we wszystkich ko1 
które weliodzą w zakres 


urzadzaj 
kurenejac 
lekkoatlety! 


kawi jesteśn 


Cie 
vy „Włóknia 


w 


posiada wiele 
nie bierze 


Chcielibyśmy, aby w 
nia i kluby prowadziły 


akcje propagowania sportu lekkoatle 
tycznego. 


Stanisław Garczarek 
korespondent „Głosu“ 
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